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Działalność Polskiego 
Czerwonego Krzyża

Od dziś wchodzimy w okres „Tygodnia P. C, K.“
W związku •jmpocMtm się do- osób. A powinno ich byó kilka milionów.

*&**#* I "Mg",I Am#» jaM m nle& j#t a n#.
4e miast zdwojonych wysiłków, nie do- «tym, niestety, poslftes się. Zostajemy

cores dalej w tyle.
Cza» mMgrr, naprzód i

rocznym „Tygodniem Polskiego Czerwo- 
zago Kryyża", oprzytomniany aobk. na 
czym polega działalność tej popukanej 
a tak pożytecznej Instytucji kumaaMar. 
nej, jak* jest P. C. Ł 

Ftiski Czerwony Krzyż powstał dopie- 
ro po. odzyskanie Niepodległo*!, jest za- 
tym instytucją młodą w porównaniu do 
(ą*r*»mna Knyży państw, który* ha 

•nie dotknął kataklizmem rozbiorów.
To też spada na na« obowiązek zdwo­

jonego wysiłku w celu zrównania de z 
naszymi sąsiadami.

Pierwsze pięć lat Isblaah P. C. K. 
zajęły prace organizacyjne S dopiec po- 
Mynając od 1926 roku działalność posur 
mgła się znacznie naprzód, 

m czym łe ta działalność polega? 
Pierwszym zadaniem Czerwonego Krzy 

®a jest przygotowanie d# ddiudziełania 
pomocy żołnierzom w misie wojny. Na 
to, aby móc zapewnić tę pomoc i opiek® 
mW Cwrwooy Zrqd wmWId. W* 
kadry obywateg w akdble eanłtaAd) * 
ratowniczej, musi również zdobyć sprzęt 
ł materiał, który do sprawowania pomo­
cy i opiekł jest niezbędny.

Drugim zadaniem Jest działalność spo­
łeczna Czerwonego Krzyża, polegają« 
na niesieniu wszeMeJ 
cywilnej w wypadkach klęsk żywid» 
wych, epidemii i t p. oraz na współpra­
cy 8 władzami rządowymi I samorządo­
wymi nad podniesieniem edrowctnóśeś 
wśród społeczeństwa.

Muszę zatyra. istnieć odpowiednio wy­
posażone organy, które by gotowe były 
w razie Męski żywiołowej lub epidemii 
stanąć do pracy i umieć ją wykonywać. 
Muszą być do dyspozycji środki trans­
portowe ! ratownicze, muszą być rezer­
wy gotówkowe na zakup czy to środków 
opatrunkowych, czy to środków odżyw­
czych.

A jeśli chodzi o pracę nad podniosłe- 
nhm zdrowotności, to ogrom zadań jest 
olbrzymi.

Fatalne warunki mieszkaniowe ludno­
ści miejskiej sprawiają, że ludność uboż­
sza gnębiona jest skutkami ciasnoty i 
przeludnienia izb mieszkalnych.

A więc Polski Czerwony Krzyż podej­
dą je w «farę posiadanych środków ak­
cję w dziedzinie odkażania mieszkań i 
niszczenia robactwa.

Bieda na wsi i brak środków komuni­
kacji sprawiają, że ludność wiejska za­
niedbuje najprostsze wskazania higieny 
! cierpi wskutek braku pomocy medycz­
nej i sanitarnej.

Tę klęskę starają się złagodzić t. bw. 
Ośrodki Zdrowia po wsiach, w których 
Czerwony Krzyś przez swe pielęgniarki 
prowadzi walkę z chorobą i brudem. — 
Trzecim zadaniem jest krzewienie haseł 
humanitarnych, Jest działalność wycho­
wawcza w zakresie zadań Czerwonego 
Krzyża.

Nie każdy bowiem rozumie, że bespie- 
ezeństwc i pomoc w nieszczęściu zdoby­
wa się tylko na drodze dobrze zorgani­
zowanej samopomocy.

Tę prawdę życiową krzewić musi Czer­
wony Krzyż i krzewi ją wśród ogółu Oby­
wateli, a głównie wśród młodzieży.

Młodzież najłacniej pojmuje potęgą 
haseł humanitarnych, a żądna czynu 
chętnie staje do szeregów w Kołach Czer­
wonego Krzyża, Kół tych liczymy około 
6,000, grupujących około 200,000 człon-

Wszystkie te zadania spełnia Polski 
Czerwony Krzyż, ale spełnia w stopniu 
niedostatecznym.

Szeregi działaczy czerwonokrzyskich 
eę szczupłe. Liczą zaledwie około 160.000

SÄSÄLKÄÄ
slęcznie dla członka zwyczajnego llOgr, 
miesięcznie dla czionka wspierającego.

Tef pd#tsk *%Wahokł Czerwone, 
go Krzyża jest dla kaźdegb zrozumiały,

^SÄSUI-ÄÄ
dego, kto umie myśleć i czuć.

A mimo to biemość. obojętność Merze

równynnjemy nsa*m sęslśdmn ua ad- 
cinku prasy azerwoBOkreyskiej 1 odstęp
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Pielgrzymka młodzieży 
akademickiej u Jasnej 66rze

Mfodziel akademicka ze wszystkicS 
Środowisk uniwersyteckich przybywa 
'dziś w kflkntyrięcznych zastępach na 
Oaaną Odr* z doroczną pielgrzymką, 
•by złożyć hold Królowej Korony Pol 
side], którą rok temu w uroczystym 
akde ślubowania za Patronką swoją 
obrała.

' Tegoroczna, czwarta już' s rządu 
pielgrzymka młodzieży akademickiej 
na Jasną Górę jest dalszym etapem 
realizacji ślubów jasnogórskich, które 
posiwiane będą przez nowe genera­
cje akademickie co cztery lata.

Wzniosła idea ślubować i pielgrzy­
mek akademickich wydala już piękne 
owoce, jak uroczyste zawieszenie syn 
grafów akadeimckich w swych koście 
łach, rekolekcje ogólno-akademickie, 
zebrania dyskusyjne i szersza akcja 
•społeczna, wszystko zaś to podjęte w 

■ imię zasadniczego celu, a więc dla in­
dywidualnego pogłębienia żyda reli­
gijnego.

Pielgrzymim akademicka tedy nie 
jest tylko zewnętrzną oznaką religij­
ności i pobożności młodzieży, nato­
miast jest wynikiem nastrojów religij­
nych i narodowych, jakie przenikają 
naszą młodzież, jest potrzebą ducha 
i serca.

Na tle współczesnego żyda, tak pel 
nego trosk i niepokoju o przyszłość na 
rodu, o jego duchową fizjonomię — ta 
religija i narodowa postawa młodzie­
ży akademickiej jest jasnym promie­
niem, wlewającym otuchę w serca 
tych wszystkich, którzy rozumieją, że 
tylko Chrystusowe prawo mitośd, 
wprowadzone w źyde jednostek i na­
rodu, zdolne jest zapewnić i ugrunto­
wać przyszłość na zdrowych podwali 
nach.

To też dziś, gdy zorganizowana 
młodzież akademicka ze swym Dostoj 
nym Protektorem „biskupem akade­
mickim“ J. E, ks. Szlagowskim na eze 
le Idzie wielką pielgrzymką, by złożyć 
hołd u stóp jasnogórskiego tronu Kró­
lowej Korony Polskiej i poledć Jej 
przemożnej opiece siebie i kraj cały,—. 
dziś całe społeczeństwo katolickie za-’ 
nosić będzie wspólne modły do Pa­
tronki młodzieży akademickiej o po­
mnożenie sił duchowych, o moc wy­
trwania.

Pzybywające zastępy młodzieży ze 
Wszystkich środowisk akademickich 
Witamy całym sercem w grodzie Ma­
ryi. Rm.
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TELEGRAMY
ZAMKNIĘCIE NADZWYCZAJNEJ
SESJI ZtiROM. LIGI NARODÓW.
Genewa. — Zgromadzenie Ligi Na­

rodów w porozumieniu z Radą Ligi 
Narodów wybrało w czwirtek prof. 
Charles de Vischera z uniwersytetu w 
Gent członkiem Stałego Międzynaro­
dowego Trybunału w Hadze. Następ­
nie zamknięto nadzwyczajną sesję 
Zgromadzenia; Sesja jesienna rozpocz 
nie się 13 września.
B. SZEF GPU. JAGODA TARGNĄŁ 

SIĘ NA ZYCIE.
Paryż. — „Le Jour" donosi z Mo­

skwy, że przebywający w więzieniu 
GPU. były komisarz spraw wewnętrz 
nych Jagoda, usiłował popełnić samo­
bójstwo, które w ostatniej chwili uda­
remniono.

Jagoda zranił się prawdopodobnie 
podczas zamachu samobójczego, prze 
wieziono go bowiem do szpitala.

Zamiast religii- sekciarstwa
Najnowsze „zdobycze“ bolszewiżmu.
Moskwa. —- „Komsomolskaia Praw­

da“, zastanawiając się w dłuższym arty 
kule nad zagadnieniem pozyskania min 
dzieży sowieckiej, należącej do różnych 
sekt, twierdzi, iż liczbę młodzieży sek- 
ciarskiej trudno określić, lecz w każ­
dym razie jest ona znaczna. Szczegól­
nie wysoki procent wierzącej młodzieży 
znajduje się na wsi, lecz nie brak jej rów 
nież i w mieście, Sekciarze przedostają 
się do organizacyj komsomolskich i do 
szkół.

Najbardziej rozpowszechnione są na­
stępujące sekty: menonitów, tąnzbrude 
rów, staroobrzędowców, skopców, du- 
ehoborów, kwak rów i adwentystów. — 
Sekciarze pozyskują młodzież przez or­
ganizowanie kółek śpiewaczych, muzy­
cznych etc. Sekta tanzbruderów wśród 
Niemców nadwolżańskich — według

dziennika — popierana jest przez agen-ltyści i ewangeliści przez zwolenników 
tów narodowo - socjalistycznych, a bapl Trockiego. __________ ...

Prześladowanie Polaków na Litwie
Królewiec. — Z Kowna donoszą: Wo­

bec obowiązującego przymusu naucza­
nia oraz wobec istnienia zaledwie 11 
szkól' polskich, Polacy na Litwie są 
zmuszeni do posyłania dzieci do szkól li 
tewskich oraz uczą je języka ojczystego 
w domu.

Ostatnio władze administracyjne uka 
rdły wielu Polaków za nauczanie dzieci 
w domu ponieważ rygorystyczna usta­
wa litewska wymaga specjalnego poz­
wolenia na nauczanie w domu, które jest 
dopuszczalne tylko dla dzieci nie uczę­
szczających wogóle do szkoły i uczą­
cych się w domu wszystkich przedmio­
tów według programu szkolnego. Wielu 
ukaranych za nauczanie języka polskie­
go nauczycieli i rodziców Polaków zwró 
cilo się do litewskiego Ministerium o- 
światy ze skargami na bezprawie władz 
administracyjnych, jednakże żadnej od­
powiedzi dotychczas nie uzyskano.

„Dzień Polski", który zamieścił re­
jestr ukaranych Polaków oraz artykuł 
na ten temat, nie ukazał się wogóle, po­
nieważ został całkowicie skonfiskowa­
ny. Jest to już draga w tym miesiącu 
całkowita konfiskata tego pisma. Jak 
wiadomo, w dniu 12 bm. uległ konfiska­
cie numer poświecony pamięci marsza! 
ka Piłsudskiego.

Tylźa. — Na całej Litwie Kowień­
skiej, gdzie zamieszkuje przeszło 200 ty 
sięcy Polaków, nie ma obecnie ani jed­
nej parafii $ księdzem Polakiem, a w 
Kownie zostało tylko jedyne nabożeń­

stwo polskie, odprawiane w niedziele w 
ciągu jednej godziny w najmniejszym 
kościele kowieńskim Sióstr Szarytek.

Jak donoszą, również i to nabożeń­
stwo ma ulec „likwidacji', gdyż po bój­
kach w kościele św. Trójcy awanturni­
cy litewscy podburzani przez szowini­
stycznie nastrojonych duchownych li­
tewskich z kolei skierowali swą uwagę 
na kościół PP. Szarytek.

NADUŻYCIA I ŁAPOWNICTWO 
W BRYTYJSKIM MIN. LOTNICTWA?

Londyn. — Socjalistyczny „Daily He 
raid" podaje w formie sensacyjnej, że w 
brytyjskim ministerstwie lotnictwa 
stwierdzona wielkie niedokładności i la 
pownictwo.

Bez wiedzy ministra rozdawano zamó 
wienla prywatnym fabrykom przemyśla 
lotniczego. Nielegalne zamówienia się­
gają kwoty 700.000 funtów szierlingów. 
„Daily Herald" mniema, że sprawa ta 
odbile się głośnym echem w Izbie gmin.
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Tajne dokumenty armii francuskiej
były zagrożone wykradzeniem

Sensacyjne wyniki nagiej rewizji nocnej w paryskiej Szkole Wojennej.
ważnych dokumentów wojskowych.

Francuskie koła wojskowe nie chcą 
udzielać w sprawie tej sensacyjnej re­
wizji żadnych wyjaśnień; słychać jed 
nak, że francuski sztab gener. zabrał 
z gmachu Szkoły Wojennej ważne do 
kumenty wojskowe, ponieważ doszedł 
do przeświadczenia, że byty one w 
tym budynku niedostatecznie pilnowa 
ne i zachodziła możliwość ich wykra­
dzenia. Zaznaczyć wkońcu, należy, że 
dokumenty te były w całym tego sło­
wa znaczeniu tajne i posiadały niezwy 
kle doniosłą wagę.

śledztwo nie zostało jeszcze ukoń­
czone, przyczem należy oczekiwać na 
wet zarządzeń represyjnych odnośnie 
do kierownictwa Szkoły. ______ _ „

Wiedeń. — Według sensacyjnych 
doniesień prasy wiedeńskiej, ze źró­
deł francuskich, w nocy na piątek do 
gmachu paryskiej Szkoły Wojennej 
przybył niespodziewanie jeden z wyż­
szych oficerów francuskiego sztabu 
generalnego w towarzystwie większej 
liczby funkcjonariuszy wojskowych 
oraz oddziału gwardii cywilnej, który 
zamknął silnym kordonem wszystkie 
wyjścia z gmachu i przeprowadził na 
iychmiast gruntowną rewizję w całym 
budynku.

Rewizja trwała przez całą noc i 
w wyniku jej skonfiskowano kilka

Z TYGODNIA
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NA TYDZIEŃ.
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Nie wiem, czemu u nas w Częstocho­
wie nie jest należycie doceniany „Dzień 
Matki“. Jeżeli bowiem obchodzi się uro­
czyście tak wiele „Dni“, przeznaczonych 
danym instytucjom, to czyż nie powin­
no się na czoło takich dorocznych ob­
chodów wysunąć dnia przeznaczonego 
dla uczczenia matki?

Sam wyraz Matka, już jest tak zwią­
zany z naszym jestestwem, że czy to w 
potrzebie, w smutkach, czy też w ra­
dości, najmilsze wspomnienia na pamięć 
nam przywodzi. Wszystko w nas po­
chodzi przede wszystkim od matki i 
nikt więcej nie Jest w stanie kochać, niż 
matka, nikt dziecku więcej przywiąza­
nia i przebaczenia nie okaże, niż matka. 
To też przeznaczony na ten cel jeden 
dzień w roku przyniósłby społeczeń­
stwu ogromne korzyści moralne, I nie 
tylko tym, co wczytywaliby się w naj­
piękniej ujęte prace literackie lub arty­
kuły i opisy ku czci matki, ale i samym 
piszącym, samym autorom, lub tym, któ 
rzy odpowiedzialni są za słowa druko­
wane, za dobrą prasę, której, niestety, 
jest tak mało w Polsce.
Refleksie na ten temat pobudziłyby nas 

wszystkich do szlachetniejszych myśli i 
czynów, do wspomnień milszych i lep­
szych, do uwag i przestróg, jakie z ser­
ca matki były w nas wlewane. A wszyst 
kd dla naszego szczęścia i powodzenia, 
chociażby największymi poniesione ofia 
rami przez matkę, nieraz bardzo biedna, 
nieszczęśliwa i obarczoną liczną rodzi­
ną, która jednak w imię dobra społecz­
nego i wiary wyznawanej, wszystkie­
mu jest w stanie podołać.

Tej to matce rodzaju ludzkiego, temu 
symbolowi bezinteresowności, poświe­
cenia i bezgranicznej miłości, należy się 
głęboka cześć, a „dzień matki“ nie mo­
że być w żadnym mieście obojętnie po­
minięty.

Wielki mąż stanu, angielski premier, 
mówił w tych dniach do młodzieży swe­
go narodu:

„My starzy odchodzimy. Wy jeateflcie rząd- 
cami przyszłości. Składamy na was obowiązek 
strzeżenia i zabezpieczenia wszystkiego, co war-

- —------ 1 —zeszłości, w naszej spoś-
ycji; W waszych rękach

naszej ojczyzny, bielone połą i lasy i 1 
polne, rzeki i łąki i góry, skarby litera 
sztuki, nagromadzone w ciągu wieków — 
stko to wasze. 
riaŁne i moralni 

ek, byście

teratury i
tz, uagivuiawouuB rw biąj-u nivnun ---- ".l;

stko to wasze. Nagromadzone bogactwo mate­
ria łne i moralne przepisane zostanie na wasz 
rachunek, byście mogli z niego korzystać, utrzy-

horóc-Młi i mdziek. W««™ je«t ode-Wmg Ojczyznę matki nasze, tak mówią * 
"g? młodzieży najwyżsi przedstawiciele

Kościoła katolickiego w Polsce, tak mó­
wią kardynałowie i biskupi polscy od 
stóp Jasnej Góry do młodzieży akademi­
ckiej, ślubującej Matce Boskiej, Królo­
wej Polski.

Młodzież słucha I przejęta najczystszy 
mi ideałami miłości i poświecenia dla 
Ojczyzny, ślubuje, że nie zawiedzie po­
kładanych w niej nadziei narodu, To też 
każdy zjazd, każda pielgrzymka mło­
dzieży na Jasną Górę, elektryzuje cały 
naród polski, I im też, tej młodzieży o- 
fiamej, już dziś kraj dużo zawdzięcza. 
Przede wszystkim, że inteligencja dziś 
już inaczej odnosi się do Kościoła kato­
lickiego w Polsce, niż to było jeszcze

mać i powiększać je, gdyż jesteście powierni­
kami przeszłości... Będziecie strzegli demokra­
cji na wszystkich ziemiach teł Rzeczypospoli­
tej. Będziecie jej strzegli przed wrogiem zew­
nętrznym i wewnętrznym. Będziecie musieli 
udowodnić przed światem i to przed tak bar­
dzo krytycznym światem, ie w demokracji, jej 

ladach, jej celach i metodach nie ma nisze- 
do światopoglądu lęku i mier- 
idwaga, dyscyplina, wydajność 
są demokracji w równej mie­

rze, jak dyktaturze. Demokracja oznacza i wy- 
maga przewództwa nie mniej, aniżeli dyktatu­
ra, ale jest to przewództwo, za którym nie stoi 
przemoc. Jest to przewództwo wiary i charak-

go, co prowadzi do świat, 
noźci dokonań. Odwi 
pracy potrzebne 

!, jak dykt 
maga

s lepszy doskonalszy świat. Ale ludzkość niewas lepszy doskonalszy świat. Ale ludzkość nie 
może popełnić wielkiego grzechu bezkarnie, 
Dwadzieścia lat powojennych dowiodło, że woj­
na nie zamyka rachunku.,. Wolność człowieka, 
która miała być owocem zwycięstwa jest zno­
wu w niebezpieczeństwie, gdyż w wielu kra­
jach pozbawiono człowieka tej wolności, Jedni 
zwalają winę na partie, rani na bankierów, po­
lityków czy dyplomatów, a jeszcze inni popro­
si u na żydów...

Jaka jest tajemnica tej naszej Rzeczypospo­
litej? Wolność, wolność umocniona prawem, 
--..z-«..*-----nig stoi sil

prawem,
przed którym nie stoi siła. Społeczeństwo, w 
którym autorytet władzy i wolność zespolone 
są w odpowiednim stosunku, w którym pań­
stwo i obywatel są w równej mierze celem i 
środkiem. Rzeczpospolita, zorganizowana dla 
pokoju i swobodnego rozwoju jednostek dobro­
wolnie zrzeszonych. Rzeczpospolita, która nie 
ubóstwia ani państwa, ani jego rządców.

Stara doktryna o boskich prawach królów 
zaginęła i nie mamy zamiaru stawiać w jej 
miejsce nowej doktryny o boakbn prawie pań­
stwa, gdyż nie było dotychczas państwa, któi 

iługiwałoby na uwielbi

tości owe w nas; 
ęiżniej w naszej

zasługiwałoby

Państwo chrześcijańskie obwieszcza, że naj­
wyższym dobrem jest osobowość człowieka. 
Państwo służalcze temu zaprzecza. Wypędźcie 
prawdę z naszej wiary, a co zostanie? Bezczel­
ność,-przemoc i okrucieństwo despotyzmu. Spo­
niewierajcie religię, jako opium ludu, a rychło 
dojdziecie do sponiewierania wolności politycz­
nej i swobód obywatelskich, jako opium dla 
ludu. Przepadnie wolność słowa, przepadnie 
sprawiedliwość, zapanuje nietolerancja. Owoc 
wolnego ducha człowieka nie dojrzeje w ogro­
dzie tyraóstwa.

Człowiek iest celem, więc żyjcie dla brater­
stwa ludzi, byście godni byB ojcostwa Boga."
Tak, jak mówił Baldwin do młodzie­

ży angielskiej, przybyłej z całego Im-

ie sa katolikami.
Pielgrzymka Ziemiaństwa z całej Pol 

ski, jaka podąży w dniu pierwszym 
czerwca na Jasną Górę, dowodzi, że i 
tam, w tych sferach zamożnego ziemiań 
stwa, obudziły się tradycyjne wierzenia 
i zaczyna się odradzać duch katolicki, 
duch religijny przodków, którzy od wie­
ków budowali Polskę i ochraniali jej gra 
nice od zewnętrznych nieprzyjaciół. Pol 
ska wierząca była silna i zwycięska, to 
też się dziś odradza, żeby być silną i 
zwycięską przeciw wielkim swym nie­
przyjaciołom wewnętrznym i zewnętrz 
nym.

Lecz. żeby być silnymi na zewnątrz, 
musimy być spojeni wewnętrznie,, mu­
szą ustać napaści i nigdzie niepraktyko- 
wane metody walki partyjnej, opartej na 
protekcji możnych, a dziś, zwłaszcza w

■erne wotoego «to* j zaraniu rozpoczętych wysiłków wyzwo 
'lenia gospodarczego I zależności ekono­
micznej od Icapitalu obcego.

Mętodom politycznym sanacji i zwal­
czaniu wszystkiego, co „narodowe i ka­
tolickie“, zawdzięczamy, że w ostatnich 
łatach żydostwo tak się wzmogło finan­
sowo, fż dziś potrzeba niesłychanie wie! 
klej wytrwałości i niezmordowanej pra- 
cy, żeby nie tylko podtrzymać istniejące 
już placówki gospodarcze chrześcijan, |

:ze| prze: 
:i tradycj

tysięcy, zwalcza się ludzi, którzy całą>- 
swoją karierę, całą pracę zarobkową 
oddają dla dobra publicznego, dla od- 
żydzenia handlu i przemysłu polskiego. 
Zwalcza się tych pionierów-wałki o nie­
zależność handlu i przemysłu polskiego, 
w którym mogły by znaleźć zajęcie 
dziesiątki tysięcy bezrobotnych Pola­
ków.

Oczom nie chciało się wierzyć, gdy 
stało wyraźnie, czarno na białym, duży­
mi literami, że działacz narodowy, adwo 
kat i radny miasta Łodzi, były więzień 
Berezy, jest złodziejem, defraudantem, 
że po przeprowadzeniu rewizji i opiecze 
towaniu ksiąg, notatek i dokumentów w 
mieszkaniu i kancelarii adwokackiej, a- 
resztdwano go, gdyż znalazł się odraza 
pod zarzutem przywłaszczenia pienię­
dzy osób prywatnych lub organizacyi, 
w których pracował i zajmował kierow­
nicze stanowisko.

I cóż i tego, że nikczemne insynuacje 
później odwołano ,a odwołały je „czer- 
woniaki“, które najwięcej propagują 
„Zjednoczenie Obozu Narodowego“. Ale 
zachodzi pytanie, jak przy takich metoć 
dach szkalowania, godzących w dobre 
imię uczciwego człowieka można myśleć 
o „Zjednoczeniu obozu narodowego“, o 
konsolidacji społeczeństwa polskiego, 
wobec zjednoczenia żydowstwa w całej 
Polsce, a czego najwymowniejszym do­
wodem są składki i ofiary dla żydów w 
Brześciu, chociaż prowokatorami byli 
sami żydzi i żyd zamordował Polaka, 
podczas pełnienia służby państwowej.;'

Takie metody nie uzdrowią kraju, nie 
wpłyną dodatnio na zmniejszenie bez- - 
robocia i nie skonsolidują spoteczeń- " 
siwa, bo są sprzeczne z pracą dla pań­
stwa i miłością Ojczyzny, o czym mówił 
do młodzieży angielskiej wielki mąż sta 
nu, któremu był posłuszny nawet sam 
król angielski, gdy zaszła próba wyboru 
szczęścia osobistego, czy dobra' pań­
stwa.

Ii tylko u swoich. I w tym "momencie, 
kiedy u żydów nie ma ani Jednego bez-

e® KrÄÄS łsmsns »äs

Na szczęście dla nas wzniosłym zasa­
dom hołduje polska młodzież akademi­
cka, a z nią cale społeczeństwo, które

dzisiejszym złem powszechnym, 
któremu w obronie ludzkości na przesz 
kodzie stanęła nowoodrodzona Polską 
katolicka,

I, Ba—sB,
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WIZYTA P, PREZYDENTA j EKSPEDYCJA SOWIECKA " leję na pomoc siewną w kwocie 700 
SZPLITEJ W BUKARESZCIE. | Mn . „ NA.B«OUNIE tys. złotych.

BuWeszL — Propan, whqrtYPre hb p^ŁŚmold» ona *#, na amopatnauk
^ pracę. Operator filmowy dokona? wielu poszkodowanych i niezamożnych roi-zydenta Rzeczypospolitej w Bukaresz 

cie, która nastąpi w odpowiedzi na za 
proszenie króla Karola II, jakiego do­
konał osobiście wielki wojewoda Mi­
chał, jest już prawie całkowicie ustało 
ny. Prezydent Rzeczypospolitej przy­
będzie do Bukaresztu w pierwszej de 
kadzie czerwca r. b. i w dniu 8 tego 
miesiąca weźmie udział w obchodzie 
7-ej rocznicy powrotu króla Karola 
na tron. Przyjęcie, jakie przygotowa­
no głowie państwa polskiego w Rumu 
nii, będzie szczególnie uroczyste. W 
dniu przyjazdu Prezydenta w pałacu 
królewskim, w którym Prezydent za-

zdjeć, poczynając od chwili lądowania 
na biegunie, na polu lodowym Grupa u- 
czestników ekspedycji dokonała wypa­
du na nartach badając okolice obozu I 
stan pływającego pola lodowego. Pole

ników w n&zbędne nasiona, sadzenia­
ki i paszę. Ponadto ministerstwo ko­
munikacji przystąpi do naprawienia u- 
szkodzonych. Iinij kolejowych, dróg

lodowe spływa powoli w dalszym cią-i* mostów.
gu. W ciągu dnia szalała na biegunie PROCES^ZABÓJCTjŁJ^ JNŹŁ SKRZY-
wielka burza śnieżna. Namioty ekspedy 
cii zabezpieczono, tworząc waty śnie­
gowe. _

ARESZTOWANIE KURIERKI

,WANA - ODROCZONY.
Katowice. — Wyznaczana na 8 czerw­

ca rozprawa przeciwko zabójcy Ł p. toż. 
Steywana, Kopfawł, został» odroczona. 

___ | _ _ Próliurator dr. Horodecki otrzymał s
KOMUNISTYCZNEJ w WARSZAWm'^"^^%gg : 

Warszawa. «— Na dworcu Głów- nm. Pfoümrator wystąpił jetmak z wnios* 
nym w Warszawie została aresstowa kiem o przeprowadzenie badań pzychte-- - - - - - z...... • mm • ««w .. * * . * "ggj

. racji, odbędzie się na Moniach Contro 
” ceni rewia młodzieży przed Prezyden 
#m i królem. Po południu wydane bę 
dzie przez króla śniadanie w pałacu, a 
wieczorem obiad galowy i raut z kon­
certem. Dnia następnego P. Prezydent

otoczenie śniadaniem w posel­
stwie polskim, poczem wraz z królem 
wyjedzie do Sinaja, w Alpach Transy! 
wańskich, o 120 km. od Bukaresztu, 
do letniej rezydencji króla — Foiszor.
Wieczorem tegoż dnia P. Prezydent 
uda się w drogę powrotną do War­
szawy.

CZERWONY DESZCZ.
Bem. — Z rozmaitych kantonów 

Szwajcarii dochodzą wiadomości o kata 
strofalnych skutkach burzy, jaka rozsza 
lala się, zwłaszcza w kantonach Szwaj­
carii centralnej. Burza spowodowała
znaczne szkody w zasiewach, oraz w _ , , „ ,
drzewach, wyrywając je w niektórych mi«-Bałwin «tisię weiątdt około gmłz 
miejscowościach z korzeniami i zrywa 9.30 rano do pałacu Buckingham, aby for-

E. Kwiatkowskiego posiedzenie korni 
tetu ekonomicznego ministrów.

Celem przyjścia z pomocą dotknię­
tym klęską gradów i powodzi gospo­
darstwom rolnym na terenie woje­
wództw kieleckiego, krakowskiego i 
pomorskiego komitet ekonomiczny po 
stanowił przeznaczyć doraźnie dota-

fowo chorych i do lego będzie Kopf prze 
kazany. Tym samym termin rozprawy mu 
sal ulec oaroczenśu.

królewskim, w którym Prezydent za- na kurierkę komunistyczną, niejaką : trycznych u Kopia. W sroitaiu wtęzli 
mieszka, jako gość króla, odbędzie się Nanmberg Sura, która z polecenia "J™ w Warszawie jest oddział dla ur 
obiad galowy, wydany przez króla. Kompartii miała wyjechać z instruk- sfowo ch”rTch 1 bedzle Koof« 
Następnego dnia, w rocznicę Restau- cją na teren Lublina. Przy aresztowa

........ ...  ' nej rewizja osobista ujawniła zaszyfro
waną instrukcję i notatki partyjne.
700.000 ZŁ. NA DORAŹNĄ POMOC 

DLA POWODZIAN,
Warszawa. — W środę odbyto się

DZIWNA WIZYTA.
Wilno. — Do Wilna przyjechała de 

legaeja londyńskiego Jointu złożona z 
niejakiego Kahapa, Schweitzera, Neu- 
stadła oraz korespondenta żydow­
skiej agencji telegraficznej Ameryka 
nina Smolara.

Delegacja ta przybyła do Wilna bez 
pośrednio z Brześcia n. Bugiem i zaję 
ta się zbieraniem materiału i badaniem 
życia i stosunków materialnych ży­
dów wileńskich. Delegacja odbyta już 
kilka rozmów z przedstawicielami ży­
dów wileńskich.

RADIOM
sam pierze

jąc dachy domów. Jest to jeden z naj­
większych.kataklizmów tego rodzaju.-od 
kilkudziesięciu lat.

Interesującym objawem byt również 
deszcz czerwono zabarwiony wskutek 
zmieszania się opadu wodnego z pyłem 
pustynnym, naniesionym z Sahary, jak 
stwierdzono w obserwatorium w Are­
sie. Pył ten opadł głównie w Engadinie 
i w kantonie Glarus.

Biegun mówi!
Moskwa. — Z powodu gwałtownej Ptyóęłó 14 lat, gdy Baldwin objął kierów 

burzy śnieżnej ekspedycja polarna prof, .ośctwokoeseTwatywnej po dawnym 
Schmidta musiała przerwać swe obser przywódcy Bomar Lawie.

Konwersji potyczek olenowsklch
oprocentowanie zniżone z 8 na 3 proc. 
rocznie. — Okres spłaty przedłużono na 

dalszych lat 20.
Warszawa. — Ministerstwo skarbu 

zostało poinformowane o podpisaniu w 
Nowym Jorku bardzo korzystnej umo­
wy dla Polski pomiędzy Bankiem Oosp. 
Kraj. a firmą Ullen et Co oraz agentem 
fiskalnym The Chase National ot The Ci 
ty ot Now York w sprawie konwersji 
t. zw. pożyczek ufienowskkh.

Nowe warunki podpisanej umowy 
przynoszą bardzo ważne ulgi w obsłu­
dze zagranicznego zobowiązania BOK. 
i 10 miast, które w latach 1925/6 zacią­
gnęły pożyczki inwestycyjne w firmie 
Ullen et Co. Należy zauważyć, te suma 
niespłaconej części długu wynosi obec­
nie 7.719.000 dolarów.

Nowa umowa przewiduje obniżenie 
oprocentowania długu z dotychczaso­
wych 8 proc. na 3 proc. rocznie oraz 
przedłużenie okresu spłaty o dalsze 20 
iat, tj. do roku 1967, z tyni, że w ciągu 
pierwszych 4 i pól lat żadnej spłaty z ty 
tulu kapitału nie bedzie.

Ważnym warunkiem nowel umowy 
.................... .....vtivtr oiam-iy hx.™- *est m0^n°ść amortyzowania kapitału

ciman). Minister komunikacji: Jard Burge S 1,2«^s^u*,u obligacji po

Baldwin ustąpił
N. Chamberlain premierem

Londyn, — Jak już donosiliśmy, pre- re). Minister handlu Oliver Stanlay (Run'

makii« -wręczyć łcrólowfl swoją prośbę o 
dymisję.

Król, który przyjął dym^ję premiera 
Tigodtoiie z radą Baldwins, zawezwałdo 
ei-tibie kanclerza skarbu Neville Chamber 
łacna, by powierzyć mu misję utworzenia 
r owego rządu.

Neville Chamberlain pgzyjął zaofiaro­
waną mu prez króla misję. . _ _____ r__________________ ______

Wzdłuż trasy, którą Baldwin jechał najby-Gore, minister obrony: Thomas Inskip, 
zamek, zebrało się na ulicach mnóstwo.minister lotnictwa: Swinston, minister pra 
publiczności, wznosząc na cześć premie cy: Ernest Brawn, minister rolnic lwa;

fHore Belisha). Pierwszy komisarz robót 
publicznych: Philipp Sassoon (lord Stan­
hope). Kanclerz księstwo Lancashire: 
lord Winfceston ‘Davidsohn), minister o- 
świecenlai lord Stanhope (Oliver Stanley)

Następni ministrowie zatrzymali do tych 
czasowe stanowiska: minister spraw za*

czas gdy na podstawie nowej umowy 
potrzebna będzie zaledwie kwota 231 ty 
sięcy 500 dolarów rocznie w okresie 4

cenach giełdowych.
Sfery dobrze poinformowane zazna­

czają, że konwersja pożyczek uiienow- 
skieh daje poważne ulgi zadłużonym 
miastom, które w ostatnich latach, nie 
były zupełnie w możności spłacać dacią 
gnięiycb zobowiązań.

Obsługa pożyczek uiienowskich do 
chwili zawieszenia transferu w iecie ub.

waćje. W ostatnich swych sprawozda­
niach ekspedycja podkreśla, że kra lo­
dowa, na której znajdują sie członkowie 
ekspedycji, płynie w kierunku zachod­
nim z szybkością pól mili morskiej na 
godzinę.

Prof. Schmidt oświadczył przez ra­
dio, że kra lodowa posiada 3 mtr. grubo skarbu: John Simon 
ści i że daje warunki całkowitego bez­
pieczeństwa.

Profesor oświadczył dalej:
„Osiągnęliśmy biegun północny, lecz 

ku wieczorowi znajdowaliśmy się na 
87° długości zachodniej i 89" 41 szeroko 
ści północnej. Dopóki trwają ciemności 
nie możemy dokonywać obserwacyj.
Niepomyślne warunki atmosferyczne u- 
niemożliwiają grupie pozostałej na wys­
pie Rudolfa połączenia się z nami“.

RADY WOJENNE W SOWIETACH.
Moskwa. — Ogłoszono statut organi­

zacyjny okręgowych rad wojennych w 
armii i flocie. Na czele okręgu wojenne­
go stoi rada wojenna, skadająca się z do 
wódcy okręgu i 2 członów. Dowódca o- 
kręgu przewodniczy na posiedzeniach 
rady wojennej w okręgu. Podlegają Jej 
wszystkie formacie wojskowe Oraz in­
stytucje wojskowe, znajdujące się na te 
renie okręgu. Rada wojenna ponosi cał­
kowitą odpowiedzialność za polityczny 
i moralny stan formącyj wojskowych i 
instytucyj wojskowych, znajdujących 
się na terytorium okręgu oraz za ich bo­
jowe i mobilizacyjne pogotowie. Rada 
wojenna podlega bezpośrednio ludowe­
mu komisarzowi obrony Z. S. R. R.
.Wszystkie rozkazy winny być podpisa­
ne przez dowódcę okręgu wojennego, 
przez jednego z członków rady wojen­
nej oraz przez naczelnika sztabu okrę­
gu i zaczynać się. będą od siwa: «roz­
kazuje..,“

przyjazne okrzyki. Wczoraj zresztą u-; Morrteotn, minister pensyj: Ramsbd-tham, 
" ' " ' 1 j " płatnik główny: major F. Tyron, minister

zdrowia: Kingsley Wood, prokurator gene 
rainy: Doland Somervell, generalny radca 
pracy: Terence O'Connor.

Oprócz tego zaszły dalsze zmiany aa 
stanowiskach podsekretarzy.

BALDWIN NA POŻEGNALNEJ 
AUDIENCJI U KRÓLA,

Londyn. — Podczas pożegnalnej andren 
cji wyraził król Jer ozy VI premierów:; 
Baldwkiowi gorące podziękowanie za tak 
pomyślny okres rządów i odznaczył go 
jednocześnie wysokim orderem zasługi. ■ 

Ustępująemu ministrowi handlu, Rund 
uranowi oraiz speakerowi frakcja konser

Londyn. — Król przyjął w piątek o g. 
16,30 nowego premiera Neville Chamber- 
lawa i wręczył nowym ministrom pieczę­
cie urzęfowe.

Nowy gab'net Neville Chamberlaina ma 
skład następujący;

Premier: Neville Chamberlain, Kanclerz 
(poprzenpo Neville

Chamberlain), Lord prezydent rady stanu:
Viscount Halifax ßpoprzednßo Ramsay Mac 
Donald). Minister spraw wewnętrzn.: Sa­
muel Hoare (John Simon). Kanclerz pie- _____ ___ __________.____ _______
częci: Earl de la Warr (Halifax). Minister watywnej w Izbie gmin, sir Jahn Dav’dso
ll.VtrTnlr , t-T(Wn R n fFIMirtlr 1  11 — — —. — g - 4    i -   _ Jwojny: Höre Beil is ha (Duff Cooper). Minis .nowd, nadał król ró-wnóeż odhaczenia, pod 
ter marynarki: Duff Cooper (Samuel Hoa li rosząc ich do rangi wicehrabiów.

TT:

................ ŚwNto crowlucil francuski#.

i pól lat.
Należy podkreślić, że obecnie podpi­

sana z Wienern umowa jest pierwszą za 
wartą z wierzycielami zagranicznymi, 
która zmienia warunki finansowe poży­
czek, zaciągniętych w okresie przedkry 
zysowym.
WÓDZ ADW. RYPPEL ORGANIZU­
JE RAID MOTOCYKLOWY ŻYDÓW 

DO U.S.A.
Warszawa. — Adw, Ryppel, twór 

ca ruchu frontu mlodoźydowskiego, 
który w r. ub. zorganizował słynny 
marsz do Palestyny i odpowiadał póź 
niej przed sądem, będąc oskarżony o 
nielegalny marsz do Palestyny — ma 
zamiar obecnei zorganizować raid mo 
tocyklowy do Palestyny.

Z Polski pod dowództwem adw. 
Ryppia ma wyruszyć 100 motocykli. 
Mają się oni udać po przez wszystkie 
kraje europejskie do U.S.A. Motocy­
kliści mają zawieść żydom amerykań­
skim symboliczne pismo od żydów 
polskich.

Wydalenie żydów
z dwóch orgadzaeyj inżynierów. 
Warszawa. — Znowu dwie organi­

zacje wolnych zawodów pozbyły się 
żydów, a mianowicie worszawski od 
dział Stowarzyszenia Architektów R. 
P. i Stowarzyszenie Elektryków Pol­
skich. Obie te organizacje uchwaliły 
podjęcie starań o wprowadzenie w sta 
tutach t. zw. paragrafu aryjskiego.

Na zebrania Stow. Architektów R. 
P. zgłoszono wniosek, aby delegaci 
oddziału warszawskiego na walnym 
zebraniu Stowarzyszenia .wystąpili t
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lwa Akt oskarżenia zarzucał wszystkim dze oświatowe zastosowały wreszcie
oskarżonym, wśród których jest 4 ży­
dów i dwóch prawosławnych, źe od

o paragraf aryjski głoso­
wano bez dyskusji. Za wnioskiem pa 
dło 398 głosów, przeciw 139, w tym 
około 50 głosów żydowskich. Wynik 
głosowania przyjęto burzą oklasków. 
Żydzi demonstracyjnie opuścili obrady

ARESZTOWANIE URZĘDNIKA
KURATORIUM LWOWSKIEGO.
Lwów. — W wyniku rewizji poli­

cja aresztowała urzędnika kuratorium 
okręgu szkolnego lwowskiego Jerze­
go Kindę oddawna poszukiwanego 
przez sąd warszawski. Kinda wystę­
pował w Warszawie jako działacz u- 
bezpieczeniowy i popełnił wiele nad- 
użyć.

Wykryte nadużycia nie mają jed­
nak związku z ujawnioną niedawno 
aferą maturalną,

PODWÓJNY ZABÓJCA’
I POTRÓJNY SAMOBÓJCA'.

Grudziądz.:— Krwawa tragedia, ro 
zagrała się w miasteczku Nowe. Sto­
larz, Maksymilian Kurpiński, kochał 
się bez wzajemności w 21 letniej Hil­
dzie Irmierównie.

Wczoraj Karpiński, spotkawszy u- 
kochaną swą w towarzystwie brata, 
ponowił swe wyznanie miłosne. Spot­
kał się ze stanowczą odmową.

.Wówczas dobył rewolweru i dał do 
Irmlerówny i jej brata 6 strzałów, kła 
dąc oboje trupem.

Po morderstwie Kurpiński usiłował 
strzelić do siebie, ale zabrakło mu na­
boi. Usiłował następnie powiesić się, 
ale szur zerwa! się. Skoczył wreszcie 
do Wisły, został jednak uratowany 
przez rybaków.

Kurpińskiego aresztowano i 0sadzo 
no w więzieniu.

Uczniowie komuniści
przed sądem

Wywrotowa iaczeika w koedukacyjnym
gimnazjum w Tomaszowie Lub.
Lublin.— Jeszcze nie przebrzmiały 

echa głośnej sprawy ucznia komuni­
sty Stanika, z gimnazjum tomaszow­
skiego, a już szkolne kuratorium lubel 
skie ma do zanotowania na swoim te­
renie nową aferę.

Sąd okręgowy w Zamościu rozpa

sierpnia 1935 należeli do partii komu 
nlstycznej, jako jej członkowie organi- 

psragram iowaii zebrania, kolportowali bibułę 
komunistyczną i zbierali fundusze na 
obronę swego „mistrza", komunisty 
Stanika, ucznia 8-ej klasy tomaszow­
skiego gimnazjum, skazanego nie daw 
no na dożywotnie więzienie.

Przebieg rozprawy potwierdzi! w 
całej pełni zarzuty zawarte w akcie o- 
skarżenia. Niezmiernie ciekawe zezna 
nie złożył jeden ze świadków, który 
stwierdził, że oskarżona Brynkłerów- 
na w rozmowie z nim przekonywała 
go, te na antysemityzm jest jedyne le 
karstwo, a jest nim komunizm.

Sąd skaza! główną przywódczynię 
Bruchę Oeienter na osiem lat więzie­
nia, a wszystkich pózostałych na 3 i 2 

dwu oskarżo­
nym zawieszono karę ze względu na 
bardzo młody wiek.

Wyrok ten załatwia tylko sprawę 
sądową, jakich jest wiele. Nie rozwią­
zuje on jednak groźnej sprawy szerze­
nia się komunizmu w szkołach.

inicjatywą wprowadzenia 
aryjskiego. Wniosek ten wywołał bu 
rzę wśród źydofilów. Głosowanie od­
było się bez dyskusji i jawnie wbrew 
głosom opozycji.

Za wnioskiem padło 105 głosów, 
przeciw 52.

Uchwala ta będzie obowiązywała 
warszawskich delegatów na ogólnym 
zjeździe Stowarzyszenia. Ponieważ 
zaś w zarządzie główn. Warszawa po­
siada bezwzględną większość, wpro­
wadzenie paragrafu aryjskiego w sta 
tucie Stowarzyszenia jest już przesą­
dzone.

Walne zebranie Stow, Elektryków 
Polskich odbyło się przy bardzo licz-

.Wniosek

Społeczeństwo wymaga, by wła- czesną Pompeją.

mądre i celowe środki zaradcze.

580 ludzi żywcem pogrzebanych
Lawina piachu zasypała raiasteczke,
Londyn. — W osadzie górniczej Tlal- 

pulahua w Meksyku, jak donosi „United 
Press", nastąpiła straszliwa katastrofa. 
Wielka góra piaskowa, u stóp której le­
ży osada, obsunęła się I jak potworna 
lawina piachu, runęła na miasteczko. — 
Piasek pędził jak lawa po wybucha wui 
kanu, katastrofa wydarzyła się w no­
cy, podczas snu mieszkańców. Fala pia 
situ zniosła wszystkie domy — ani je­
den mieszkaniec osady nie wyszedł ży­
wy z katastrofy. Ogółem zginęło 500 o-

Obsunięde się góry piaskowej zosta­
ło wywołane długotrwałymi ulewnymi 
deszczami, które podmyły podstawę 
góry.

Zaalarmowane władze rozpoczęły nie 
zwłocznie akcję ratunkową. Odkopana 
część osady przedstawia wstrząsający 
widok. Ofiary katastrofy leżą w łóż­
kach, zasypane plaskiem. Pokoje w do­
mach aż pó sufit są napełnione piaskiem 
i żwirem. Niektórzy z mieszkańców o- 
sady, usłyszawszy dziwny łoskot zer­
wali się z posłań I usiłowali wybiec z do 
mów — odnaleziono ich w tej postawie, 
w jakiej przed domami zaskoczyła ich 
lawina piasku. Miejscowość Tlalpujahua 
stała się tragiczną w swej grozie nowo-

Już rozpoczęliśmy sprzedaż losów
KLASY I-ej 30-ej LOTERII PAŃSTWOWEJ 

KOLEKTURA

ANTONIEGO EGERA
Csąstochowi, Alcie 14, teL 14-41,

Watśicja. -“‘Agencja Reuteira dff- 
nosi, że lotnictwo powstańcze przepro 
wadziło ub. nocy atak samolotów na 
Walencję,

8 eskadr, składających się każda z 
7 samolotów, zrzuciło, korzystając 
ze światła księżyca, około 40 ciężkich 
bomb. Kilka budynków zostało dosz­
czętnie zburzonych. Kilkadziesiąt o- 
sób poniosło śmierć, a kilkaset jest 
rannych. By? to bezsprzecznie naj­
gwałtowniejszy z ataków, przeprowa 
dzonych dotychczas przez lotnictwo 
powstańcze na Walencję. Eskadry sa­
molotów przybyły, jak się zdaje, • 
Palmy na Majorce.
W BARCELONIE USIŁOWANO DO­

KONAĆ ZAMACHU STANU.
Saragossa. — Według wiadomości 

z Barcelony, wykryto tam w czwar­
tek plan konspiracyjny, mający na ce­
lu wywołanie zupełnego przewrotu.

W związku z tym aresztowano 2-eh 
wysokich urzędników policji oraz 
skonfiskowano samochód ciężarowy, 
załadowany bombami i amunicją. — 
Władze urzędowe na razie przemilcza 
ją sprawę.

PALMA POD BOMBAMI.
Walencja, 28.5. — Ministerium o- 

brony narodowej podaje, iż 9 samolo­
tów rządowych bombardowało miej-

trywal na sesji wyjazdowej w Toma- scowość Palma na Majorce, 
szowie Lubelskim sprawę sześciu ucz- j Jedna z bomb zatopiła statek han- 
niów, oskarżonych o przynależność do dlowy przed wejściem do portu Pal- 
komunistycznej partii polskiej, względ ma i uszkodziła kilka łodzi, znajdują- 
nie do komunistycznej partii zachodn.1 cych się w pobliżu, a przeznaczonych 
Ukrainy. Na ławie oskarżonych zasia- przez powstańców do przewożenia
dla Gołda Brinkier, Chana Mincer, 
Brueha Galen ter, Szmule Lederhrec, 
Jan Kuczma i Włodzimierz Musia.

Wszyscy oskarżeni byli uczniami i 
nczenicami państwowego gimnazjum 
koedukacyjnego w Tomaszowie Lubel 
skim. Wszyscy liczą 17 — 19 lat z wy 
jątkiem Bruchy Geienter, która ma 20 
lat i karana już była pięcioletnim wię­
zieniem za komunizm.

żołnierzy.
Samoloty zrzuciły nadto bomby na 

koszary i komendę placu, wyrządza­
jąc znaczne szkody.

CZERWONI PO KLĘSCE — 
SPALILI MIASTO ORDUNA.

Salamanka. — Główna kwatera 
powstańcza donosi, że atak wojsk rzą 
dowych na froncie baskijskim, na od­
cinku San Pedro został odparty z cięż wojnie domowej."

trirtii'stratajrii'dlä nieprzyjaciela, który 
pozostawił na polu bitwy 200 zabi­
tych i wielu rannych. Zdając sobie 
sprawę, iż nie będzie można utrzymać 
swych pozycyj w Orduna, wojska rzą 
dowe podpaliły miasto.

Atak wojsk nieprzyjacielskich na 
pozycje powstańcze na odcinku 
Mayor został odparty. Nieprzyjaciel 
stracił 30 zabitych.

Na innych frontach nie zaszło nic 
godnego uwagi.

BOMBY ZATOPIŁY ANGIELSKI 
STATEK.

Walencja. — Agencja Havasa don o 
si, że w czasie dokonanego w nocy a- 
taku samolotów powstańczych na Wa 
Iencję jedna z bomb spadla na pokład 
angielskiego statku „Cadin“, stojące­
go na kotwicy w porcie.

7 członków załogi zostało zabitych 
a 8 rannych, z czego 3 ciężko. Statek 
poszedł na dno, szczyty jego masztów 
wynurzają się z pośród fal. 
bomba uszkodziła angielski 
„Pinzon“. Ofiar w ludziach nie było.

CZERWONY RZĄD POWOŁUJE 
POD BRON 16-letnich CHŁOPCÓW

Walencja. — Ministerstwo obrony 
narodowej ogłosiło rozporządzenie, 
powołujące pod broń wszystkich mto 
dych ludzi, należących do rocznika 
1921. Muszą oni stawić się w biurach 
werbunkowych w dn. 30 i 31 maja o- 
raz 1 czerwca.

WSTRZYMANIE EGZEKUCJI
NA LOTNIKACH NIEMIECKICH.
Bajonna. — Biuro prasowe rządu 

baskijskiego ogłosiło następujący ko­
munikat: „Rząd zajmował się położe­
niem lotników niemieckich, skazanych 
na śmierć.

„Rząd nie wykonał wyroku, aby 
przyczynić się do usunięcia wszyst­
kich motywów, mogących skłaniać 
kraje faszystowskie do kontynuowa­
nia swej. interwencji % hiszpańskiej

Kino „Atlantic”

Polski lllm
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Wyrefe w procesie o nadużycia
3.807.883 zł. zapłacą skarbowi tyre- 
którzy belgijskiego towarzystwa Im­

pregnacji podkładów kolejowych.
Warszawa. W warsz. Sądzie okrę­

gowym ogłoszono wczoraj wyrok w 
toczących się od szeregu tygodni’pro 
cesie o nadużycia przy impregnacji 
podkładów kolejowych.

Dyrektorzy polsko-belgijskiego To­
warzystwa impregnacji drzewa Anto­
ni Hoppen i Ryszard Jacobin! zostali 
skazani: pierwszy na 4 lata więzienia, 
drugi zaś na 3 i pół lat więzienia'% da 
rowaniem trzeciej części kary na z6a 
dzie amnestii. Prokurent L. Gelablum 
otrzymał 3; lata więzienia ;Ze zreduko­
waniem kary do lat 2 na mocy amne­
stii. Wszystkim trzem wymierzony po 
100 tys. zt. grzywny, ale z darowa' 
niem z amnestii.

Pozostałych oskarżonych po zasto 
sowaniu amnestii skazano na: Andrze 
ja Berezowskiego, Zydenkę, Silniko­
wa, Gelbera po roku więzienia, Eisle­
ra i Edw. Wajsa po półtora roku wię­
zienia. Warzyńskiego, Izdebskiego, i 
Niemińskiego po 9 mieś. więzienia, T. 
Popiela, Jaworskiego, Reziewicza, 
Stanisława i Maciocha po 6 miesięcy 
z darowaniem kary na zasadzie am­
nestii. Uniewinnieni zostali: Wład. Po 
teł, Magiera, Leszczyński i Beczko- 
wicz. Od skazanych sąd zasądził soli 
darnie powództwo cywilne tytułem 
szkód, poniesionych przez skarb pań­
stwa w wysokości 3.807.883 zł. ,1

Hopena, Jacobiniego i Geibbluma 
obarczono kosztami sądowymi po zł. 
10.160, pozostałych zaś oskarżonych

Druga po 160 zł. 
statek Wybuch maszvn piekielnych

w nowym gmachu Związku Nauczy­
cielstwa Polskiego. 

Warszawa. — Przy ul. Smólikow 
skiego 1 wybudowano nowy gmach 
Związku nauczycielstwa polskiego, 
przeznaczony na wydz. wydawniczy.

W piątek przedpołudniem rozległy 
się w gmachu dwie szybko następują 
ee za sobą silne detonacje. Jak się oka

ZUPEŁNIE BEZPŁATNIE»
Wszechświatowej sławy Jasnowidi 
Prof, Diami. założycie! „poratfnis 
Życia" w Berlinie i Dreźnie, twór 
ca dzieł astrologicznych. O, U< 
wedle obłiozeń kabalistycznych 1 
wizji medjalnej wygrana B8*UP,« 
prześle każdemu zgłaszająeetnaiit 
zupełnie darmo łos. Jaenowid* 
Prof Dżami daje każdemu stopro 
centowe przepowiednia. Zdobę­
dziesz klncz. którym otworiyö

do szczekota i dobro- 
“ yoim Imienlo.'Pfr

:-ä

sfr,
nadzienie za gin Ion roh nsńh etannwf..

m, w TC&.W%LK|% w ^35
Poradnia Życia Jasnowidza Prof. Dżaml, KraMW 

Wielopole S.
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Na zlot ..Sokoła“ do
»Tsstaaar —• - —* *»^e^^StwSueiSśsSSeBSśSczerwca r. b. w godzinach 9—10 rano.
Koszt przejazdu z karta uczestnictwa zt. 5.50 (karta uczestnictwa uprawnia do 

zbiorowych noclegów, wetSda na miejsca stojące, na ćwiczenia zlotowe oraz 
*• tych zniżek, fałdę eweni dla Sokolstwa beda dostępne.

Pobyt w Katowicach w niedziele, poniedziałek i wtorek. Powrót w dn. 29 
w nocy. Program pobyto przewiduje zwiedzania Katowic, kopalń I zakładów 
przemysłowych.

Zapisy przyjmuje się dó dnia 10 czerwca w sklepie p. E. Zarzecki:#), II Ale- i 
la 37. Przy zapisie należy wpłacić zł. gJW. j

Przy zapisie należy wskazać, jakie zakłady przemysłowe zapisujący się za- i 
mierzą zwiedzić eweni fakie wycieczki w okolice Śląską odbyćby zamierzał, i 

Zawiadomienie nlalelsze klernfemy do osób — które zamierzała udać sie do i 
Katowic z Sokolstwem, j

Województwo Lubelskie postanowiło u- 
fundowae Armii Polskiej samochód-sa- 
nitarkę „Polski Fiat", wartości około 
17.000 złotych.

cmentarza na kulach wydaje następujące zarzą­
dzenia :

I) Zachować ciszę I spokój na tym Świętym 
miejscu spoczynku zmarłych i dla tego zabrania 
s?ę tutaj wszelkich spacerów, Jeżdżenia na rowe­
rach, palenia papierosów, wprowadzania psów, 
zrywania kwiatów, łamania gałęzi, kopania plas­
ku i darni, zanieczyszczania grobów 1 alejek, o- 
raz zakłócania spokoju swym

Mte, na trzecim piętrze, gdzie jeszcze,$31110tllÖd S8lłlt3Ffiy M F. O.H. 
nie wykończono niektóre pokoje na 
stąpiły dwa wybuchy.

Na miejsce pobiegli urzędnicy oraz 
robotnicy zatrudnieni przy budowie.
Stwierdzono, że podrzucono tam dwie 
petardy z mechanizmami maszyn pie­
kielnych. Obie petardy byty nastawie 
ne na godz. ! 1.20 i w tym też czasie 
nastąpiły wybuchy.

Siłą wybuchów wyleciało w gma­
chu 20 szyb oraz kilka ram okiennych.
Omach zaległy gęste kłęby dymu, 
wśród których zaczęły ukazywać się 
płomienie. Zaalarmowano straż ognio 
wą i policję, jedocześnie robotnicy rzu 
dli się na ratunek, lokalizując powsta 
ły pożar gaśnicami.

Po kilku minutach przybyła strat 
ogniowa, która dokończyła akcję ra­
tunkową. Dzięki temu, że na 3-im pię­
trze prace były chwilowo przerwane, 
wybuchy nie pociągnęły za sobą ofiar 
w ludziach. Dochodzenie w toku.

a-letle Syndykatu Dziennikarzy
Krakowskich

Najstarsza organizacja dziennikarska . (—) Spalenie kobiety żywcem. Na gra 
paisfa, Syndykat Dzieonikaizy w Krako-l^yDelatyna i Łanczyna (Małopolska 
wie, święciła w ab. środę i czwartek i Wsch.) znaleziono w lesie napoi zwę- 
25-lecie swego istnienia. glone zwioki kobiety, przywiązane do

'-^ Dwudniowe uroczystości przekroczyły­
śmy zwykłego jubileuszu, był to bowiem 
jednocześnie zjazd dziennikarstwa poi-i 
skiego, znakomicie zorganizowany przez 
gościnnych gospodarzy.

U początku jubileuszowego dnia w ko­
ściele św. Krzyża odbyło się nabożeństwo 
za dusze zmarłych dziennikarzy krakow­
skich, poczerni w murach Muzeum Naro­
dowego nastąpiło powitanie licznych goś­
ci, zainaugurowane przemówieniem pre­
zesa S. D. K. dr. J. Flacha i wice-prezy- 
denta m. Krakowa dr. Klimedtiego, któ- 
ly jako delegat Magistratu brał udział 
we wszystkich uroczystościach dwudnio­
wego zjazdu dziennikarzy.

Dalszy obfity program uroczystości 
był pasmem niecodziennych, podniosłych 

-• wrażeń: zwiedzenie Wawelu, objazd mia­
sta, zarówno jego historycznych zakąt-

flaszki z benzyny. Sekcja zwłok wyka- kl przyprąwcze l te lest ona sfeograaf 
zała śmierć denatki wskutek spalenia ««"te trwała oraz idezwyłlr wydsiaa, 
się żywcem, z tym jednak, że możliwe! *Eryel1 Mfc*

Przedszkole I Szkota Rowszetłm Km. Rodzic.
przy GIMNAZJUM PAŃSTW, im. J. SŁOWACKIEGO Al. Kościuszki 8. tel. 25-79 

przyjmuje wpisy do wszystkich oddziałów od godz. 9-ej do 13.

W sprawie ogrddkbw Jordanowskich
>! Y numerz5 111 „Gońca Częst." z dn.Ikonie blisko huty i służyłby przeważnie 
o I 1® b. m. P-ini Kuszelewska Rayska w ar-1 dzieciom urzędników i robotników huty,

drugi w pobliżu mostu przy ul. Naruto-• tykuie „Idea Ogródków Jordanowskich' 
Wyżej wspomniane stowarzyszenie !w sposób b. przekonywujący opisuje jak 

trzebaby postawić jako przykład dla po- j doniosłą rolę w wychowania dziecka, w 
krewnych stowarzyszeń i w innych wo- przygotowaniu go do późniejszego życia 
jewództwach Polski. (mogą i powinny odegrać Ogródki Jonia-

wieża na rozległych placach dla Ostat­
niego Grosza i części ludnej ul. Naruto­
wicza z przyleglościami, trzeci w paftu 
Narutowicza obok szkoły dla Zawodzia,

nowskie. Dobrze się stało, źe Pani Ku--czwarty w parku 3-go Maja i piąty dla 
Na mocy art. 6 p. 2 Ustawy p. Prezydenta! szelswska tak gruntownie to zagadnie-j ul. św. Darhary i innych pobliskich dziel-

ni> emSwiła, bowiem niejedna matka i lnic w nowym parka za Jasną Górą. — 
niejeden ojciec dopiero po przeczytaniu i Urządzenie Ogródka Jordanowskiego w 
tęgo artykułu uświadomili sobie, źe ak-j parku Staszica po Zagrodzie byłoby nie- 
cję zmierzającą do tworzenia Ogródków] właściwe ze względu na ciągły kurz, uno- 
Jordanowskich należy popierać. i gżący się z prędko ścierającej się jeżd-

Mamy za zadanie wychować przyszłe ni wapniakowej na ul. 7 Kamienic, gdzie
pokolenie na zasadach demokratycznych,

grobach krzyżów, pomników 1 ram betonowych, 
oraz ławek przy grobach i sadzić drzew, darnio­
wać grobów I ubierać ie kwiatami, wjeżdżać na 
cmentarz wozami, wózkami I taczkami.

Wykraczający przeciwko tym zarządzeniom 
będą karani na mocy art. 14 p. ł I 2 tejże lista- 
wy w drodze administracyjnej przez Starostwo 
Grodzkie w Częstochowie.

Zarządzający cmentarzem.
Proboszcz parałll św. Zygmunta 

w Częstochowie.

duch". Biorąc pod uwagę szybki rozwój 
naszego miasto, pod względem liczebno­
ści ludności (podobno prześcignęliśmy 
Katowice), nie metany poprzestać na 
jednym ogródku. Każda dzielnica winna 
mieć swój Ogródek Jordanowski.

Wydaje mi eię, że nie przesadzę, jeśli

i woda w czasie upalnego lata nie poma­
ga z powodu znacznej pochyłości tej uli­
cy i wsiąkliwości nawierzchni. I dragi 
wzgląd odgrywa tu rolę, mianowicie 
zgiełk i turkot uliczny w ciągu całego la­
ta, wywoływany ruchem pątniczym, śpie­
wami religijnymi i orkiestrami. W lecie 
ruch kołowy jest tam mniejszy, niż w 
Alejach, które są jednak asfaltowane I 
dlatego hałas w Alejach jest mmej

określę, że na początek należałoby zorga- przykry dla ucha i nerwów. Park Staszi- 
nizować sześć, w tym dla dzieci chrześ- ca winien być przeznaczony dla starszych 
cijan pięć i jeden dla żydów. Dla żydów jak to już w jednym z listów do „Goń- 
z powodzeniem możnaby urządzić w ogro ca“ pisano.
dzieszjntala żydowskiego lub obok nad' Miasto nm zresztą dużo placów nie ztf-

ków, jak i dzielnic nowoczesnych, wy­
cieczka pozamiejska do lasu wolskiego, 
udział w otwarcia „Dni Krakowa“ i wy­
stawy dzieł Wyczółkowskiego, bytność w 
teatrze, gdzie z okazji zjazdu dziennika­
rzy odegrano „Wesele Figara", dalej dru­
giego dnia: po procesji Bożego Ciała na 
prastarym rynku krakowskim kulmina­
cyjny punkt uroczystości jubileuszowych 
— akademia we wspaniałej sali Rady 
Miejskiej w obecności ponad 200-tu osób, 
treszcle wspólna biesiada, gościna w sie­
dzibie Syndykatu, w „Pałacu Prasy" itd.

Trzeba podkreślić serdeczny ton prze­
mówień na akademii. Przemawiali: wice- 

, wojewoda dr. Matuszyński, prezydent m. 
Krakowa dr. Kapłkki, prezes Z w. Dzien- 

' nikarzy red. ścieżyńslri, prezes S. D. K. 
dr. Fläch, przedstawiciele wszystkich 11 
Syndykatów i t. d„ nadesłanych zostało 
kilkadziesiąt depesz od przedstawicieli 
władz, od luminarzy literatury i sztuki 
z całej Polski. Poza gratulacjami dla 
święcącego jubileusz Syndykatu Krakow­
skiego w przemówieniach przebijała jed­
na zasadnicza nuta: podkreślenie godnoś­
ci zawodu dziennikarza polskiego, który 
trzynia straż na ważnym posterunku 
służby publicznej.

- Witano dziennikarzy serdecznie na o- 
twarciu „Dni Krakowa", w teatrze po 
I akcie, podkreślano na każdym kroku 
staropolską gościnność.

Uroczystości krakowskie były nie tyl­
ko znakontitą organizacją technicznego 
wykonania, ale organizacją ducha i kul­
tury polskiego dziennikarstwa. (—j.)

Sameehody osobom®, i cią*apowe

Buich Chevrolet Opel
koncesjonowanej wytwórni

LUPO’, MU I LOEWEUSTEIN S.A. w Warszawie
Rejonowe eprseda*

Przedsiębiorstwo Samochodowe „MOTORCAR“ 
tel. 620-83 Sosnowiec, PieracKiego 4.

Dalszy ciąg procesu

zająć i takie tereny. Na. -niewątpliwie 
bardzo potrzebną pływalnię zajęte właś­
nie część Ogródków Działkowych obok 
Pawilonu Oficerskiego (dom Księcia). 
Zresztą część terenów ogrodzonych ko­
sztownie i przeznaczonych pod Ogródki 
Działkowe nie została wyzyskana (np. na 
nl. Olsztyńskiej). Nie chcę być źle zro­
zumianym, że pomniejszam znaczenie 
Ogródków Działkowych, odwrotnie jes­
tem zdania, źe T-wu Ogródków Działko­
wych należy jak najdalej iść na rękę, & 
nawet wznowić akcję za rozszerzeniem 
jego działalności, bo praca tam jest pięk­
na i budująca, a rezultaty często wspa-

O NAJAZD NA MYŚLENICE.
Na wczioraijszej rozprawie świadek musiała go wyręczyć. Turkown.

zapytana o starostę, odpowiedziała, że sta 
rosty nie ma w domu, tylko jego krewny 

Przewodniczący: Czy nie słyszała pani. 
aby ktoś mówił, że „przyszliśmy podzię­
kować saroście za wybory?1'

Świadek nie przypomina sobie tego 
Świadek Jóezf Kopfenberg opowiada, 

_ że w nocy, kiedy miał wyruszyć z pieczy-
w nocy obudzona strzałami. Doleciały do j wem, zobaczył „chmarę ' ludzi. Ktoś rzu* 
jej uszu, jak się wyraziła, straszne cho-1 cił w

Kraków.
o najazd na Myślemmce przesłuchano Kunę 
gtmdę Turek, gospodynię starosty myślę 
niskiego Bassary. Zeznania tego świadka 
oczekiwane były ze specjalnym za intere­
sować iem, a to z tego powodu, że była 
ona obecna przez cały czas w czasie naj­
ścia na dom starosty. Jak -wynika z opo­
wiadania Kimegundy Turek, została ona

dzenie i niesamowite stuki“. Wyszła na ga 
nek od oficyny i wówczas ujrzała kilkuna 
stu mężczyzn z karabinami. Zajrzała 
przez dziurkę dso klucza do sieni i tam ró­
wnież zobaczyła jakichś mężczyzn. Usłu 
szala rozkaz: „Wszystko niszczyć, demo 
lować".

Świadek pobiegła do starosty i powie­
działa , że przyszła jakaś „straszna dele­
gacja“. Świadek razem ze starostą zam­
knęła się w sypialni, wkrótce jednak na­
pastnicy zaczęli rozbijać drzwi. „ Tak stra 
sanie, panie sędzio — mówiła Turkowa— 
aż drzazgi leciały". Starosta był nf'eubra- 
ny, boso i rzekł do mnie: „0 dla Boga? 
Czegóż om chcą ode mnie?" Ponieważ 
drzwi do sypialni zaczęły się rozlatywać,, 
świadek wraz ze starostą Bassarą ukryła 
się w sąsiedniej śp iż arce, ale i drzwi "do 
śpi Żarki rozbili napastnicy. Jeden z rrch 
wybił fsloog i wsadził głowę w dziurę. Na 
pasta ik ten wyciągnął „wielki i straszny 
rewolwer i przystawił go do głowy świad 
ka". Drugi człowiek w okularach przysta 
wił rewolwer do ust Bassarze. Osobnik 
len zapytał: „Czy ty festęś starostą?" Sta 
rosła nie odpowiedział‘ha to:pytanie l

jego kierunku siekierę, więc świa­
dek uciekł. Usłyszał krzyk: „zabić żyda!" 
Później jednak, kiedy demolowano jego 
sklep, słyszał rozkaz: „Nie bić, tylko nisz 
czyć". Po trzykrotnym gwizdku i zbiórce, 
napastnicy oddalili się.

Łajb Wachsberger, handlarz starzyzną, 
który wyszedł na ulicę, zwabiony hałasem, 
został pobity przez napastników, ale nie 
wie, przez których.

Obr. Gajda: Czy pan wie, źe w Krako­
wie przy ul. Szpitalnej mieści się wszech 
światowy reąd żydowski?

Przewodniczący: Uchylam to pyt an-e.
Osfcatcti zeznawał Randt Szyja.
Obr. Gajewśoz: Czy pan wie, że w WÜ 

nie zoaduje s,ę jedyna na całym świecie 
centrala Talmudu?

Przewodniczący uchyla i to pytąpie.
-Na tym rozpęawę odroczono do soboty. 

Przypuszczalnie'Xv sobotę zakończy się 
przesłuchanie świadków dowodowych, tak 
źe w poniedziałek zaczną zeznawać pier­
wsi świadkowie odwodowi. N;e jest wyklu 
czone, że już na sobotę zostaną powołani 
pierwsi świadkowie obooy. Ze specjalnym 
zainteresowaniem oczekuje się zeznań inż. 
Dob oszyńskiego,

,1 v: • v, ..di:.:.

powiędnie tereny pod Ogródki jordanow­
skie znaleźć się powinny. Na zakończenie 
w tej sprawie chcę dodać, źe na Ogródki 
Jordanowskie należy pobudzić społeczeń­
stwo do jak największej ofiarności, a z 
drugiej strony organizować je sposobem 
jak. najtańszym, gospodarczym, bez prze 
pychu, bez wydatków na sprzęty drogie. 
Chodzi tu przecie głównie o ruch i za­
bawę na świeżym powietrzu. Jedynie na 
dobre wychowawczynie grosza nie' nale­
ży żałować.

/Ponieważ jednym z zadań Ogródków 
Jordanowskich jest wychowanie fizycz­
ne dzieci, -poruszę przy sposobności spra­
wę wiążącą się z wychowaniem fizycz­
nym dzieci starszych i młodzieży.

Oto podczas rozgrywek meczowych na 
stadionie sportowym im. Marszałka Pił­
sudskiego obsiadywane są parkany i drze 
wa przez gawiedz różnych odcieni. Par­
kany są przytem niemiłosiernie dziura­
wione. Większość z oblegających to chłop 
ey biednych rodziców, których nie stać 
na kupno biletu, ale dużo jest i takich, 
co mogą sobie pozwolić nawet na droż­
sze wejście. Wszystkim biednym po od­
powiednim wylegitymowaniu należałoby 
udzielać miejsc choćby stojących bezpłat­
nie, nie odbiera jąe. im tym zapału do spcr 
tu, bo i tak są oni widzami bezpłatnymi, 
siedząc na gałęziach drzew i narażając 
się tym na utratę życia. lub kalectwo. — 
Tych zaś wszystkich, których na opłatę 
wśjśeia stać, trzeba bez litości przega­
niać.

Racz przyjąć Sz. Panie Redaktorze 
słowa wysokiego poważania

Kasimterz ChlemńsUu
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WRAŻENIA I UWAGI.
CZYŻBY ZABRAKŁO NAZW POLSKICH?

Umniejszanie znaczenia i ważności 
własnego jeżyka we własnym kraju nie 
powinno chyba mieć miejsca.

Rzeczywistość stawia nas wobec 
faktu dokonanego, ale tema trzeba prze­
ciwstawić się z całą bezwzględnością, 
abyśmy nie wyglądali po paru latach 
tak, aby mógł nam ktoś zarzucić kosmo 
polityzm.

Są właściwe przecież formy prawne, 
które wyraźnie mówią, że język polski 
jest obowiązującym na terenie Rzpiifej 
Polskiej w urzędowaniu, drukach publi­
cznych, ogłoszeniach i wywieszkach 
(szyldach) — a którym to zarządzeniem 
można prawdopodobnie objąć i wypad­
ki, jakie mają miejsce w Częstochowie.

Czas najwyższy skończyć wreszcie 
z łaskawym „tolerowaniem“ języka poi 
skiego przez różne firmy maszyno - lo­
dowe. A już najlepiej skutkować będą 
grzywny nakładane na tych przemy­
słowców, którzy polski język spychają 
do roli treści objaśniającej.

Doprawdy przykro się robi, gdy sły­
szy się narzekania o „wypisywaniu“ się
niektórych kupców, jak np. przy dwór- na obczyźnie.

cu kolejowym, gdzie w jednej z budek 
sprzedawane są wyroby wędliniarskie 
„na miejscu i na wynos", Dawny nawrót 
dc rusycyzmu jest tu rzeczywiście roz- 
tkliwiający.

Co jednak pomyśleć o poważniejszych 
jednostkach, którym zabrakło tytułów 
w polskim języku i zmuszeni zostali do 
szukania określeń w słowniku „1000 
słów po francusku“, albo po angielsku. 
Dlatego spotykamy „Grand Cafe“, za­
miast poprostu „Wielka Kawiarnia“,.

Z tego wynika, że pęd do obcokrajo- 
wości istnieje o nas głęboko zakorzenić 
ny we wszystkich prawie warstwach, a 
robienie z Polski jakiejś drogiej Francji, 
czy Anglii, wydaje się tym osobom głów 
nym celem.

Ale doprawdy zastanówmy sie czy 
potrzebujemy : Polski robić inny kraj... 
czy Francja chętnie zmieni szyldy na na 
sze polskie? Zapewne nie — więc poco 
cała ta angielsko - francuska maskara­
da uczuć szyldowych, gdy o naszych 
przyjaznych uczuciach względem tych 
czy Innych państw zaprzyjaźnionych z 

mówią czyny i krzyże rozsiane

Ważne dla PP. Malarzy!
Do nabycia walki najnowszych deseni, oraz wypożyczanie tychże, pokost spec­
jalny do podłóg Kociolkiewicza, znany ze swej dobroci, lakiery Nobiles „No- 
biloir”, dobrze kryjący. OLA P. P* STOLARZY. Nitropoiitury, pasty do 
polerowania „Nobiles", klej skórny i na zimno w dobrych gatunkach. Pasty do 
posadzek nie farbujące — warszawskie Krausego, oraz oliwy maszynowe do pa­
lenia i do smarowania podłóg. „Pyiochion". Mydło do prania w najlepszych gatun­
kach jak warszawskie Adamczewskiego i Schichte. Szczotki do zamiatania, do ubra­
nia, oraz pendzle do malowania. Radykalny środek na mole, muchy i robactwo 

POLECA FIRMA«

A. ZYIiWIŃSKA i S-Ra
Częstochowa, «1. W. M. P. 16 (dawnie! Irnich«),

URONIĘ, A
Częstochowa
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MAJA

Niedziela

Dziś — Feliksa 
Jutro — Anieli i Petromeli. 

Wschód słońca o godz. 3.37 
Zachód . 19.46

Kalendarzyk historyczny: 
Wręczenie w darze róży zło­
tej od papieża Mikołaja V Ka 
Bimietrzowi Jagiellończykowi 

w roku 1448.

Uroczystość Bożego Ciała
na Jasnej Górze.

Do najwspanialszych uroczystości 
Kościoła katolickiego na całym świecie 
należą uroczystości Bożego Ciała, w któ 
rych społeczeństwo katolickie oddaje 
publiczny hołd Zbawicielowi świata, u- 
tajonemu w św. Eucharystii.

Po pięknych uroczystościach Bożego 
Ciała, organizowanych ub. czwartku 
przez parafię św. Rodziny, niemniej uro 
czysty obchód tego święta odbędzie się 
dziś, w niedzielę, na Jasnej Górze.

Po uroczystej sumie wyruszy z Bazy 
liki Jasnogórskiej procesja do 4-ch pięk 
nie przybranych ołtarzy, które wznie­
sione zostaną na placu jasnogórskim i 
przy parku.

W związku z uroczystościami Boże­
go Ciała na Jasnej Górze we wszystkich 
kościołach miejscowych ostatnie msze 
św. w niedzielę odprawione zostaną o 
godz. 9-ej r., poczem wyruszą na Jasna 
Górę procesje parafialne.

— Procesja Bożego Ciała w parafii 
św. Rocha. Dziś, w niedzielę, o godz. 5 
po poi. rozpoczną się nieszpory w koś­
ciółku Pana Jezusa Konającego na Ryn­
ku Wieluńskim, a po nieszporach wyru­
szy procesja Bożego Ciała do 4-ch ołta­
rzy, które zazwyczaj w parafii św. Ro­
cha są pięknie urządzone. Nieszpory 
procesję celebrować będzie n ł D'
_ 1 _ T _: rtrłmti Oolr

łów pułk'. ToimEa-Zapol&ki, po czym przy 
‘dźwiękach hymnu narodowego delegacja 
weszła ze sztandarem <ło (kościoła św. Ja- 
kóba, a po chwili wo/jisika

Uroczyste nabożeństwo odprawił ks, 
rektor Mondry, w czasie którego utwory 
reihgipie odegrała orkiestra wojskowa.

O. J. Pa-
chucki, superior Domu Rekolekcyjnego 
00. Jezuitów.

Piękna uroczystość
przysięgi rekrutów nowego rocznika 

na pL Magistrackim.
Dziś rano na pi. Magistrackim ustawiły

tolda Nowosada ze Lwowa. — Uroczy­
stości zakończone zostaną nabożeń­
stwem majowym o godz. I6-ej, poczem 
młodzież akademicka opuszczać będzie 
Częstochowę swoimi pociągami, z któ­
rych pierwszy odejdzie o godz. 17J55.

Częstochowa znów więc z radością 
gościć będzie w swych marach młodzie/ 
akademicką, niewątpliwie też dla zama­
nifestowania swych uczuć religijnych 
katolickich całe miejscowe społeczeń­
stwo weźmie udział w uroczystym na­
bożeństwie porannym przed szczytem 
Jasnej Góry wespół z ukochaną naszą 
młodzieżą akademicka.

— Pielgrzymka z Jasnej Góry do Kal­
warii Zebrzydowskiej. W dniu 12 czerwca 
r. b. rano wynsszy z Jasnej Góry na 2 dni 
pielgrzymka <lo Kalwarii Zebrzydowskiej. 
Zapisy uczestników pielgrzymki piyylmo 
wane są w sali Arcybraclwa Różańcowe 
go w godz. 5-ej do 6-ej po poł.

— Uroczystość poświęcenia sztanda­
ru Krucjaty Eucharystycznej szkoły nr. 
4. Dziś, w niedzielę, o godz. 7-ej m. 50 r. 
odbędzie się w kościele św. Zygmunta 
uroczystość poświęcenia sztandaru Kru 
cjaty Eucharystycznej Szkoły nr. 4. __

— „Dzień Matki". Ostatnia niedziela 
maja została wyznaczona przez cały świat 
czerwonoferzyski na oddanie czci Matce. 
Jak nam komunikuję w ostatniej chwili, 
Komisja Oddziałowa Kół Młodzieży P.C.K. 
w Częstochowie w dniu tym organizuję: o 
godz, 9 nabożeństwo na Jasnej Górze, w 
którym wezmę udział Koła Młodzieży ze 
sztandarami, po nabożeństwie pochód pro­
pagandowy o godzinie 12 akademia ku czci 
Matki w sali Straży Ogniowej. Na akade­
mię tę Komisja zaprasza wszystkie Matki. 
Wstęp bezpłatny.

— Przez dwa tygodnie dzieci jeżdżą 
bezpłatnie kolejami. Z końcem lipca mini­
sterstwo komunikacji wprowadza 14 dnio­
wy okres bezpłatnego przejazdu dzieci na 
kolejach. — Każdy pasażer jadący za peł 
nym biletem, ma prawo zabrania czworga 
dzieci bezpłatnie.

WPetM DaUwawl Wtadyzlaaaai KtraamUz- 
nra n datanaaia niibupicczncj apaacU. araz

bomkiana, Stcltram ,tpMa VUlMttzabd Spal 
a. Janin* Czarnackicl, p. Halcnia Xammmezkiij, 
p. Helenie Saddam) I P- 2M Uiwiłmęe za 
pitną Irazktiwoicł apteki podcina malej ehtraiy 
Madam nalttrdccznltjtzc padztfkawamt

Program „Tygodnia P.C.K.”
w Częstochowie.

Jak już zaznaczyliśmy w artykule
wstępnym niniejszego numeru „Gońca 
Częst.“, wkraczamy w okres doroczne­
go „Tygodnia Polskiego Czerwonego 
Krzyża“. Dla Częstochowy „Tydzień P. 
C. K.“ rozpoczyna się już dziś, w nie­
dzielę, o godz, 9-ei r. nabożeństwem w 
krużgankach klasztoru Jasnogórskiego. 
Po nabożeństwie defilada na placu Br. 
Pierackiego młodzieży czerwonokrzy- 
skiej oraz służb OPLG. u

Po'nabożeństwie te. rektor Morndry o- prze^iduie:%ia^ cMrwca'rb.^odz.^l 
debra) przysięgę od żołnierzy wyznania dancing w restauracji „Polonia"; dnia 6

PODZIĘKOWANIE.

Bronisław Masłowski.

eerskie, szermierka pań na florety, szer­
mierka panów na szable.

„Dzień W. F." w Rakowie.
Doroczny „Dzień Wych. Fiz.“ obcho­

dzony będzie w Rakowie dziś, w niedzie­
lę, 30 b. m. według następującego pro­
gramu: godz. 8 m. 15 r. — zbiórka or- 
ganizacyj, młodzieży sportowej i społe­
czeństwa na boisku sport, w Rakowie; 
godz. 8 m. 40 — podniesienie flagi pań­
stwowej i odegranie hymnu narodowego 
oraz przemówienie; godz. 9 — nabożeń­
stwo w miejscowym kościele; godz. 15 
— bieg na przełaj 1.700 mtr.; godz. 15 
m. 30 — zbiórka organizacyj i zawodni­
ków na boisku szkoły powsz. Nr. 20; 
godz. 15 min. 45 — wymarsz na boisko 
sportowe i defilada; godz. 16 — 20 m. 30 
gimnastyka pokazowa T. G. Sokół", 
biegi 60, 100 i 110 mtr., skoki: wzwyż, 
o tyczce i trójskok, rzuty dyskiem i pchnie 
cie kulą, zawody piłek: koszykówki i siat­
kówki pomiędzy Z. H. P. — Raków, T. 
G. „Sokół" i Zw. Strzel., zawody piłki 
nożnej pomiędzy K. S. „Sparta“, „Ra­
ków“ i „Dębianka"; godz. 20 m. 45 — 
zbiórka zawodników i rozdanie nagród, 
do ufundowania których przyczyniła się 
Dyrekcja Huty w Rakowie; godz. 21 — 
opuszczę- ie flagi państwowej, zakończe­
nie obchodu.

— Zebranie organizacyjne Komitetu 
obchodu „Dnia Morza". W poniedziałek, 
dn. 31 bm„ o godz. 19-ej w sali Rady 
Miejskiej odbędzie się zebranie organize 
cyjne Komitetu obchodu dorocznego 
„Dnia Morza“, i

rzymsko - kaWäckmego, złożoną na sątaar 
dar pułkowy, zaś od żołnierzy wyznania 
greko k&tolidk i-ego ks. IBkow z Łodzi, a 
od wyznania ewangelickiego pastor Wojak. 
Następnie przy dźwiękach orkiestry odhy 
ta się deMada oddlziałów.

5000 młodzieży akademickiej
przybędzie dziś w pielgrzymce 

na Jasna Górę.
Zgodnie z zapowiedzią, dziś, w nie­

dzielę, przybywa do Częstochowy na 
Jasna Górę doroczna, czwarta ogólno­
polska pielgrzymka młodzieży akademi­
ckiej ze wszystkich miast uniwersytec­
kich, a więc z Warszawy, Krakowa, Po 
znania, Lwowa, Wilna i Lublina.

Ogółem przybyć ma około 5.000 mlo 
dzieży akademickiej na czele z J. E. ks. 
Biskupem1 Szlagowskim. Uruchomionych 
zostanie 6 pociągów popularnych, przy- 
czem pociąg z Lublina przyjedzie już w 
sobotę wieczorem, następne zaś przy­
będą w niedziele w godzinach od 4-ej do 
8-ej rano.

Według opracowanego programu uro 
czystości rozpoczną się na Jasnej Górze 
o godz. 8 m. 30 rano. Na szczyt klaszto­
ru wyniesiony zostanie ryngraf, który 
w ub. roku zawieszony został przy Cu­
downym Obrazie Matki Boskiej Często­
chowskiej, jako votum ślubowania ja­
snogórskiego młodzieży akademickiej. 
O godz. 9-ej rano rozpocznie się przed 
ołtarzem na szczycie uroczysta msza 
św., celebrowana przez J. E. ks. Bisku­
pa Szlagowskiego, kazanie zaś wygło­
si ks. prałat proś. dr. A. Klawek, duszpa­
sterz młodzieży akademickiej Lwowa.

Po południu o godz. 14.30 na placu
się oddziały wojskowe, które przybyły aa przedszczytowym odbędzie się uroczy- 
p.ęktią uroczystość złożenia przysięgi woj" j $te zebranie z udziałem J. E. ks. Bisku- 
sfeóweł. Przysięgę dożyli żołnierze nowe pa Szlagowskiego. Na zebraniu przed- 
gr. rocznika, niedawno powołanego do służ stawiciele poszczególnych środowisk a- 
by. kademickich wygłoszą przemówienia

Raport odebrał od dowódców oddzia-joraziia zakończenie — referat mgr. ,Wi-

czerwca jak i dnia 13 czerwca r -b. kwe 
sty uliczne.

— Późniejsze zakończenie roku w 
szkołach powszechnych. Min. W. R. i O. 
P. wydało wyjaśnienie do kierowników 
szkół powszechnych, iż wcześniejsze za 
kończenie roku szkolnego dotyczy wy­
łącznie ostatnich klas szkół powszech­
nych. Zamknięcie roku szkolnego w o- 
statnich klasach szkół powszechnych z 
dniem 16 czerwca, umożliwić ma koń­
czącym szkoły powszechne przystąpie­
nie w terminie do egzaminów, bądź też 
złożenie w terminie świadectw ukończe­
nia szkół powszechnych przy ubieganiu 
się o przyjęcie do klasy i-ej gimnazjum. 
W innych oddziałach szkól powszech­
nych rok szkolny 1936-37 zamknięty bę 
dzie dopiero z dniem 21 czerwca.

— Odczyt dr. B. Skarżyńskiego z Kra 
kowa. W dniu 29 tj. w sobotę o godz. 
19.30 w lokalu Tow. Lekarskiego, ul. N". 
Panny Maryi 31, Tow. Popierania Nauk 
Farmaceutycz. w Krakowie urządza od­
czyt p. dr. B. Skarżyńskiego na temat: 
„Trany, jako źródło witaminów“. Na od 
czyt ten Towarzystwo zaprasza pp. le­
karzy i pp. farmaceutów.

— Kioski — slupy reklamowe. Zarząd 
Miejski postanowił ustawić w Częstocho- 
wie na miejsce mało reprezentacyjnych 
budek, sprzedających wyroby tytoniowe i 
gazety, -— żelazo betonowe okrągłe słupy 
reklamowe, w których wnętrzu mieściło­
by się efektowne miejsce sprzedaży tych' 
że wyrobów.

Podobne właśnie słupy reklamowe-kio- 
ski istnieją już w Krakowie.

0 wybudowanie nowych stosk uh.ega* 
ją się: Polska Agencja Telegraficzna i 
Pblska Agencja Reklamowa, które za 
wybudowanie kiosków pobierałyby opła­
ty za pozwolenie umieszczenia reklamy 
; plakatów. Natomiast za wydzierżawia 
nie kiosków opłaty pobierałby Magistrat

Obchód „dnia wychowania fizycznego“
w Częstochowie.

Dziś, w niedzielę, odbędzie się dorocz­
nym zwyczajem w Częstochowie obchód, 
„Dnia wychowania fizycznego“, organizo­
wany przez miejski ośrodek P. W.

Tegoroczny obchód odbędzie się pod ha­
słem „Budujmy pływalnię w Częstochowie“LCIU „łjuuujiuj1 vr o lilię-, nr Uiyswtwnit

obejmuje programem: godz. 8.45 zbiórka
organizaeyj i młodzieży sportowej pod Ja­
sną Górą; godz. 9 — raport; godz. 9.10 — 
nabożeństwo pod Krużgankami. Defilady 
na placu Magistrackim nie będzie, nato­
miast na boiskach odbędą się pokazy i tak: 
godz. 16 m. SC pokazy szkolne; godz. 17.30 
— zawody lekkoatletyczne i popisy „Soko­
ła"; godz. 18.80 — finały rozgrywek piłki 
nożej; godz.,19.15 — pokazy wojskowe buf 
ców szkolnych P, .W.; godz. 20 — wałki bok

JAK SPĘDZIĆ LATO.
Jak spędzić lato dowiemy sic dzislai przez ra­

dio po koncercie z płyt. który rozpoczyna sie o 
godzinie 18-tei.

— „Świat pracy w hołdzie Królowe! 
Korony Polskiej". Chrześcijańskie Zjed­
noczenie Zawodowe w Rzeczypospoli­
tej Polskiej organizuje masową pielgrzym 
kę na Jasną Górę. Pielgrzymka ta, w 
której biorą udział oprócz Chrześcijań­
skich Związków Zawodowych także 
pokrewne Stowarzyszenia i Organiza­
cje przybędzie do Częstochowy specjał 
nym pociągiem 13 czerwca.

Pielgrzymce tej przyznało min. komu­
nikacji zniżkę 75 proc. w obie strony. 
Przewidywane jest uruchomienie spe­
cjalnych pociągów (przynajmniej 500 
uczestników) ze stacyj; Warszawa,
Łódź, Włocławek. Katowice, Kraków, 
Biała k. Bielska, Lwów. Poznań, Ra­
dom, Lublin, Bydgoszcz i Wilno. Poza 
tym mogą być uruchomione specjalne 
pociągi także z innych miejscowości, 
pod warunkiem zgłoszenia się i tam 
przynajmniej 500 uczestników.

— Wycieczki w Częstochowie, Przy­
były następujące wycieczki: dnia 28 bm. 
z Płocka — 41 osób, Krakowa — 22, Ło 
dzi — 37 i dnia 29 bm. z Włocławka — 
48 osób.

— Odłożone zebranie Sekcji Średniego 
Kupiectwa. Zapowiedziane ogólne zebranie 
Sekcji średniego Kupiectwa w dn. 30.V.— 
nie odbędzie się.

Staraniem komitetu rodzicielskiego przy 7-mio 
klasowej szkole powszechnej w Blachowni, od­
będzie się dnia 6 czerwca zabawa publiczna w le 
się około stacji Blachownia. Przygrywać będzie 
doborowa orkiestra 7 p. a. I. Bufet na miejscu 
obficie zaopatrzony. Loteria fantowa i wiele in­
nych niespodzianek. Wejście na zabawę dla do­
rosłych 50 gr. dla młodzieży 20 gr. Początek o 
godz. M-tej. W razie niepogody zabawa odbę­
dzie się dnia 13 czerwca. Goście mile widziani. 
Czysty dochód przeznaczony na cele szkolne.
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Wielce Szanownym Mblrzom muzyki PP. J. 
Barsltowl, AL Cborzelsklemu, St. Czechowskie- 
ran, Z. Jałowieckiemu IE. Steurerowi za artysty- 
czae i pick-: wykonanie ul worów muzycznych 
•a czasie naboźedslwa szkolnego najserdecrnlzl 
sza podziękowanie składa

Kleręwnlelwo oraz Personel Nauczycielski 
Pryw. Szk. Pow. Si. I.lzezówny 

______ w Częstochowie.

— Zapałki maja stanieć. W chwil! o- 
hecnej toczą się rokowania ze szwedz­
ką spółką w sprawie rewizji umowy o 
dzierżawę Monopolu Zapałczanego.

Przy tej sposobności Ministerstwo 
Skarbu pragnie przeprowadzić obniżkę 
ceny zapałek do 8 gr. za pudełko norma! 
ne i do 4 gr. za małe.

Nie jest wykluczone, że zawartość 
małego pudełka byłaby powiększoną o 
jedną piątą z pozostawieniem dotych­
czasowej ceny 5 groszy. i

Rokowania są już bliskie zakończenia.)

"WIOSENNY SEZON £153
ryczałt za pobyt trzy tygodniowy 
w okresie od 1. V. do 15. VI

IWONICZA ZDROJU
—Z teatru Kameralnego. Dzid, dnia 29 

b, m. o godz, 8JO wiecz. oraz w niedzielę 
d 30 b. m. o godz, 5.45 i 8.30 wiecz. wystę­
py gościnne marnej artystki Kai mówmy w 
swym najnowszym repertuarze.
Jubileusz 35-leeia

pracy pedagogicznej
pani Zoili Wigurskie] - Foitastósłdel
Staraniem Komitetu Rodzicielskiego 

prywatnej szkoły powsz. przy ul. Sta­
szica 10, urządzona została w dniu 23 
bm. uroczystość ku uczczeniu pięknego 
jubileuszu 35-lecia pracy zawodowej na 
polu pedagogicznym Przełożonej Szko­
ły Pani Zofii Wigurskiei-Folfasińskiej.

Msze św. w kościółku N. M. Panny 
odprawił ks. pref. Postrach, w obecno­
ści Jubilatki z sędziwą matką panią 
profesorową Wigurską, dziatwy szkol­
nej z sztandarem, pozamiejscowych i 

, tutejszych gości, jak i większości rodzi- 
.ców. Nabożeństwo uświetnili solową 
grą na skrzypcach i organach pp. pro­
fesorowie Makosza i Zawadzki.

Dalszy ciąg uroczystości nastąpił w 
szkole. Zebrało się tam około 150 gości, 
witanych i podejmowanych przez Korni 
tet Jubileuszowy. Dzieci po odprowadzę 
niu sztandaru udały się do domu, obcho 
dziły bowiem jubileusz swej przeiożo- 

' nej już w dniu 15 bm.
Wejście Jubilatki, prowadzonej przez 

byłych Jej uczniów: p. dra Frankego i 
, P- mec. Plebanka, powitali zebrani pow 
staniem z miejsc i długotrwałymi oklas 
kami. Pierwsze przemówienie wygłosi! 
prezes Komitetu Rodzicielskiego p. Ci- 
słowski, wręczając Szan. Jubilatce dar 
od rodziców wchodzących w skład Ko­
mitetu od roku 1930-31, przy czym wi­
ceprzewodnicząca pani Prusińska podała 
pani Przełożonej piękny bukiet róż. 
Wzruszające swe przemówienie zakoń- 

- czyi prezes Komitetu toastem, poczym 
rozbrzmiało tradycyjne „sto lat“. Na­
stępnie przemawiali: b. przełożona Se­
minarium Ochroniarek p. Żelisławska, 
mcc. Plebanek w imieniu byłych wy­
chowanków, p. senator Zbierski, inspck 
tor szk. p. Langie i p. Penconkowa w i- 
mieniu nauczycielstwa szkoły składając 
również kwiaty i piękny prezent. Pani Wi 
gurska - Folfasińska w gorących sło­
wach złożyła podziękowanie wszystkim 
za okazane dowody serdeczności, przy­
wiązania i zaufania. Prezes Komitetu od 
czytał liczne telegramy gratulacyjne. 
Poczem pożegnano Czcigodną Jubilat­
kę. unosząc ze sobą mile wspomnienia 
serdecznych stosunków, łączących szko 
lę z rodzicami.

Redakcja naszego pisma składa Sz. Ju­
bilatce życzenia dalszej owocnej pracy 
na niwie pedagogicznej. Ad multos annos!

Sprawa budowy szkoły
na Ost« Grosa u

Gąsiorowsłri f p. prezydent J. Szczo­
dro wsld.

Wyżej wymieniona sekcja, która sta­
nowi Komitet Budowy Szkoły, rozwinęła 
działalność propagandową i zbiórkową, 
mając przekonanie, że społeczeństwo po­
przez rozpoczętą akcję.

Do ofiar, które już wpłynęły od mie­
szkańców Ostatniego Grosza przybywa­
ją ofiary, składane indywidualnie przez 
szereg osób.

Apel Komitetu Budowy Szkoły skiero­
wany do pracowników Rzeźni Miejskiej 
znalazł przychylny oddźwięk. Pan dyr. 
Czerwiński, pracownicy umysłowi i fi­
zyczni Rzeźni Miejskiej zadeklarowali 
jednodniowy zarobek na rzecz budowy 
szkoły.

Wyżej wymienieni ofiarodawcy niech 
stanowią początek łańcucha publicznych 
ofiar, które pchną naprzód sprawę bu­
dowy szkoły.

Wszyscy, którym tak ważna sprawa 
nie może być obojętną, odpowiedzą na 
apel, tworząc dalsze ogniwa łańcucha 
ofiar. S. K. K.

— Ż uroczystości pierwszej Komunii św. 
dla dzieci Szkoły p. Ligęzówny. W dzień 
Bożego Ciała w kościele Najśw. Maryi Pan 
ny odbyła się podniosła uroczystość Pier­
wszej Komunii św., Udzielonej dzieciom 
pryw. szkół powszechnych preez ks. pre­
fekta Józefa Postracha. W pobożnym sku­
pieniu, niosąc swój sztandar szkolny, wstą 
piły dzieci w progi kościoła. Towarzyszyła 
dzieciom przełożona szkoły p. St. Ligęzów- 
na, personel nauczycielski, oraz liczni ro­
dzice. W czasie uroczystego nabożeństwa 
kwintet smyczkowy w osobach pp. J. Burs: 
ka, M. Chorze! skiego, St Czechowskiego, 
Z. Jałowieckiego i E. Steurera wspaniale 
wykonał kilka utworów najpoważniejszych 
kompozytorów, jak Bacha, Händla, Rossi­
niego i innych. Ks. prefekt w serdecznych 
słowach, wyraził radość, jaką zgotowały 
dzieci Bogu oraz wskazał, na wielką moc 
modlitwy dziecięcej, zanoszonej do Boga w 
stanie łaski.

Dalszy ciąg uroczystości odbył się w lo­
kalu szkolnym, gdzie podejmowano dzieci 
śniadaniem. Wśród radosnego nastroju za 
padały chwile powagi z okazji wygłasza­
nych pięknych wierszy religijnych.

Uświetnienie dnia Pierwszej Komunii 
św. niewątpliwie znajdzie głęboki oddźwięk 
wśród katolickiego społeczeństwa, a prze- 
dewszystkim we wdzięcznych serduszkach 
dzieci. ->-

K$nn ..earn ni •• rAieia.12.------------
Frsepiękny film wiedeAsKi!

Wiede A miasto moich marzeń
Wzruszająca historia milowa z tycia wiedeńskiego. Role główne; Magda Schneider, Leo
______________ fllaaah, Walt mikach Hafty i ionł artyści wiedeńscy._________________
nadprograHTT Ccoy zwykłe, Poćaątelt w Święta o godzinie 3-ej

Uwag»« W aledalelę, a gada. 12,10 tyłka I garaaak
MOSKWA - SZANGHAJ z POŁĄ NEGRI.

twach wschodnich 863, w zachodnich 
23,282, w tym na Śląsku 11.114, oraz na 
terenie województw południowych — 
5.408 osób.

posuwa się naprzód.
Towarzystwo Przyjaciół m. Częstocho­

wy, Oddział Ostatni Grosz, na swoim ze­
braniu powołało do życia sekcję, której 
wyłącznym zadaniem jest realizacja bu­
dowy szkoły na Ostatnim Groszu.

Doceniając ważność budowy szkoły w 
największej dzielnicy naszego grodu, 
protektorat nad tą akcją łaskawie obję­
li: J. E. ks. Biskup dr. T. Kubina, p. sta­
rosta Wł. Rozmarynowski, p. generał tym w .Warszawie 2.829,

— Wielka zabawa z loterią w „Tivo­
li“. Staraniem Komitetu Rodzicielskiego 
oraz Patronatów Klasowych państw. 
Gimnazjum im. R. Traugutta odbędzie 
się dnia 6 czerwca w ogrodzie „Tivoli“, 
Aleja Kościuszki, wielka zabawa ogrodo 
wa .połączona z bogato w piękne i cen­
ne fanty zaopatrzoną loterią fantową. — 
Wesołe i ciekawe niespodzianki na sce­
nie, — koncert 2 orkiestr, — wieczorem 
ognie sztuczne i dancing. — Dla amato­
rów bridgea zaciszne altanki. — Dobry 
i nie drogi bufet na miejscu. — Niskie ce 
ny wejścia oraz losów loteryjnych, z 

Począ-

służbę domową 1.044 osób.

Przyczyny katastrofy 
w Kielecczyźnle

Czerwiec mieliśmy w maju, — Przy­
szedł powiew od bieguna — odpocz­

niemy w chłodzie.
Na terenach województwa kie­

leckiego, nawiedzonych huraganową bu­
rzą, przebywała specjalna ekspedycja 
Państwowego Instytutu Meteorologicz­
nego w celu przeprowadzenia studiów 
nad przyczynami tej katastrofy.

Ustalono m. in., że opady, które na­
wiedziły Kielecczyznę były większe, niż 
początkowo przypuszczano. Stwierdzono 
mianowicie, że np. w okolicach Miecho- 
wa opad wyniósł 56 mm., a pod Olku­
szem aż 80 mm.

Tak gwałtowne nasilenie opadów daw­
no już nie było notowane na ziemiach 
polskich.

Stan atmosfery, jaki wytworzył się w 
okresie ostatnich paru tygodni jest rów­
nież dość rzadkim zjawiskiem w naszym 
kraju. Miesiąc maj znajdował się całko­
wicie pod wpływem mas powietrza kon­
tynentalnego, napływającego z południa, 
wówczas gdy powietrze to dominuje

których co drugi wygrywa, 
tek o godz. 15-ej.

Cel, oraz ustalona już tradycja tej we 
sołej zabawy, z której cały dochód prze 
znaczony na kolonie letnie dla niezamoż 
nych uczniów gimnazjum, zachęca za­
pewne szerokie rzesze publiczności na­
szego miasta, do uczestnictwa w tej na­
der miłej i urozmaiconej imprezie.

— Absolwenci pubL szkół dokszt za­
wodowych, Na podstawie przeprowadzo­
nych egzaminów w dh. 24 i 26 b. m. świa­
dectwa tdeończeoda Szkoły otrzymali pp. 
Stanisław Bajrankiewicz, Teodor Chęciń­
ski, Tadeusz Kapko-wski, Zygmunt Mat­
kowski, Czesław Płaza, Wiesław Sącze 
pański, Julias Szczuka w zawodzie ślusar­
skim; Ignacy Markiewicz w zawodzie ko­
walskim; Longin Ja&zsiak, Mieczysław 0- 
grodniczek w zawodzie kotlarskim; Stani­
sław Wypych w zawodzie stolarskim, Hen 
ryk Hrabia, Antom Knysak, Kazimierz 
Machnik, Bogusław Otrębski, Florian Pa 
włofwski, Stefan Pietrzak, Piotr Rybak, 
Wacław Ska-ltk, Ignacy We-tyra w zawo­
dzie rzeźniczo wędliniarskim; Ksawery 
Olszewski w zawodzie malarskim; To­
masz Socha w zawodzie fryzjerskim, Ste­
fan Puchała, Kazimierz Skrzypczak w za­
wodzie krawieckim i Zygmunt Biernacki 
w zawodzie rymarskim.

44.396 osób skierowano do pracy 
w marcu r. b. Według ostatnich obliczeń 
wcjewódzkie biura Funduszu Pracy i 
ich ekspozytury skierowały do pracy w 
ciągu marca r. b. 44.396 osób, t. j. dwa 
razy tyle co w lutym r. b. W ogólnej 
liczbie Skierowanych do pracy znajdo­
wało się 40.130 mężczyzn i 4.266 kobiet. 
Na terenie województw centralnych 
skierowano do pracy 14.843 osób, w 

' ~ wojewódz-

Francji i zaczął w okolicznych dworach 
pracować jako sezonowy robotnik rolny. 
Pewnego razu jednej z właścicielek ma« 
jąfckti poradził na długoletnią i przewlekłą 

Z ogólnej liczby skierowanych do pra i chorobę użycie pewnych ziół, po których 
cy w marcu r. b, przypada na grupę ro-j chora powróciła całkowicie do zdrowa, 
botników przemysłowych 40.358 osób Przypadek ten zyskał „cudotwórcy“ wie!- 
(górnicy 3.158, hutnicy 299, metalowcy,ki rozgłos wśród okolicznych wieśnaków, 
2.195, włókiennicy 1.032, robotnicy bu-[którzy poczęli uważać Drzewieckiego za 
dowlani 2.704, inne zawody 1.631, nie i specjalistę w leczeniu przewlekłych i przy 
wykazujący zawodu 29.339), robotników krych chorób. Drzewiecki, pasowany na 
rolnych 1.380, pracowników umysło- ! „cudotwórcę", osiadł we wst Borzykowa 
wych 1.395, młodocianych 219, oraz na i począł przyjmować chorych, lecząc <ch 

^ ^ nAA ziołami, według własnych recept.
Ponieważ rzeczywiście udało mu się kil 

ka poważnie chorych klientów wyleczyć, 
sława jego rosła, a szukający u niego po­
rady lekarskiej rekrutowali snę nie tylko 
z pośród wieśniaków. Wiemy, ie szereg 
osób z pośród inteligencji z Radomska by ­
ło kHjeotami Drzewieckiego...

„Cudowny lekarz" — Drzewiecki od 
klźjentów owych nie pobierał wynagrodzę 
nća, a jedynie pobierał opłatę za dostarcza 
ne lek# — zi(da, które sam chorym dostar1 
czał. <*Tła<ńło się „co łaska", co wynosi- 
ło 2—-3 zł. od osoby. Ponieważ Drzewiec- 
ko cieszył się „wzięciem" i poczekalnia je 
go stale była przepełniona, przeto zarobki 
dzienne jego wynosiły niejednokrotnie kil­
kadziesiąt zł. Drzewiecki w krótkim cza­
sie doszedł do poważnej fortuny i przeniósł 
się do wsi Ciężkowice, gdz>e zamieszkał 
we własnej willi. Będąc pewnym swych 
„niezawodnych“ metod leczniczych udzie 
lał porad we wszystkich wypadkach, eto- 
sując — zioła, jako jedynie skuteczne !e* 
karotwa. Zdarzały się wypadki, że zna­
chor leczył chorego ziołami na reuma tyzm, 
a w istocie wezwany lekarz stwierdził 
gruźlicę lub- tyfus. Wobec tego ca zna 
chora wnoszono skargi, a starostwo nało­
żyło na niego grzywnę. Drzewieckim za n 
teresowały snę,władze; p<*w- s izba lekar­
ska co doprowadzało właśnie do sprawy są 
dowej. W wyniku rozprawy Drzewiecki 
skazany został na 6 miesięcy więzienia.

_ Znachor w ciągu Mtku W swej prakty­
ki zdbłał z naiwnych ludzi wycisnąć zna­
czne sumy, co pozwoliło mu ostatnio na 
być duży majątek w Żarkach pod Często­
chową, co ar/e zdarza się każdemu leka­
rzowi.

Zameldował o pobiciu. Krasowski 
Marian (ul. B. Joselewicza 1) zameldo­
wał w policji, że w dniu 6 bm. na Ryn­
ku Narutowicza pobity został przez Wie 
akowskiego Bronisława ,doznając lek­
kiego uszkodzenia ciała.

Żona pobita przez męża. Sitek Mie­
czysława (Bór 11) zameldowała w poli­
cji, 0 Pobiciu jej przez męża Jana Sitka, 
który już za pobicie jej został skazany 
na jeden miesiąc aresztu.

Przywłaszczenie garderoby. Giff 
Tomasz, zam. w Nowej Wsi, zameldo­
wał w policji o przywłaszczeniu garde­
roby wart. 60 zł. przez Reginę Nowak, 
zam. przy ul. Garibaldiego nr. 7/9, którą 
powierzył jej do przechowania.

— Zamiast złota — mosiądz. Kawe­
cka Zofia (Kiedrzyńska 60) zameldowa­
ła w policji, że na Rynku Narutowicza 
kupiła od nieznanej kobiety parę kol­
czyków, rzekomo złotych za 5 zł. Jak 
się okazało, kolczyki te są mosiężne, 
zaś sprzedawczynią była Kołacz Roza­
lia, zam, w Częstochowie, przy ulicy 
Paulińskiej nr. 70.
„Głupia Lola“ znalazła się...

W okolicy Kamienicy Polskiej i Ko- 
ziegtów od wojny światowej znaną by$a 
ogólnie po wsiach bezdomna dziewczyna 
umysłowo chora, którą powszechnie na­
zywano „głupia Lola“.' Była to córka le­
śniczego rosyjskiego Biedieńcznka z le­
śnictwa Siedlec pod KozieglowamL —
7‘ chwilę wybuchu wojny światowej, kie­
dy ojciec „Loli“, leśniczy Biedzieóczuk, 
zwolniony został z posady i musiał wraz 
z rodziną opuścić uroczą leśniczówkę Sie­
dlec, udając się na tułaczkę w drogę do 
Rosji, córka „Lola“, kilkunastoletnia po­
dówczas panienka, uczeniea gimnazjum, 
nie mogąc przezwyciężyć tych ciężkich 
przejść, zwariowała... Rodzice „Loli“ 
więc powędrowali do Rosji i wszelki 
słuch o nich zaginął, a „Lola“ pozostała 
na miejscu, tułając się $o .wsiach f żyjąc

nas zazwyczaj dopier# w czerwcu i Bpcu.,
W r. b. lato „pośpieszyło“ eię o mie­

siąc. Czy wobec tego skończy się też 
wcześniej ?

W każdym bądź razie wobec anormal­
nych upałów majowych, należy przypu­
szczać, że czerwiec może również spła­
tać figla i będzie dżdżysty i chłodniejszy.

W chwili obecnej utrzymuje się jesz­
cze w Polsce przewaga ciepłych mas po­
wietrza kontynentalnego, które jednak 
coraz bardziej wypierane jest przez po­
wietrze polarno-morskie, napływające z 
północnego zachodu. Nocy dzisiejszej za­
notowano silniejszy napływ powietrza 
chłodnego, co spowodowało w zachodnich 
i północnych dzielnicach kraju zachmu­
rzenie i ochłodzenie.

Rano niemal cały kraj znalazł się pod 
wpływem powietrza polarno-morskiego. 
Następiło ochłodzenie w granicach od 13 
stopni zanotowanych na omorzu do 22 
stopni, zanotowanych na Wołyniu.

Ochłodzenie to potrwa 2 — 3 dni.

1.746.892 ubezpieczonych
W Częstochowie 39.058
Według ostatnich obliczeń na 1 marca 

r. b, w ubezpieczalniach społecznych na 
terenie całego kraju ubezpieczonych było
1.746.892 pracowników, zgłoszonych 
przez 429.269 zakładów pracy.

Ubezpieczeniu na wypadek choroby 
podlegało 1.702.621 osób, ubezpieczeniu 
emerytalnemu pracowników umysłowych 
578.617, ubezpieczeniu emerytalnemu ro­
botników 1.395.335, oraz ubezpieczeniu 
od wypadków w zatrudnieniu 1.709.570 
osób.

Liczba ubezpieczonych w większych u- 
bezpieczalniach przedstawiała się nastę­
pująco: Warszawa 330.295, Łódź 176.333 
Kraków 79.589, Lwów 76.973, Sosnowiec 
73.626, Poznań 68.633, Częstochowa. — 
39.058, Wilno 45.023, Bielsko 34.249, Byd 
goszcz 31.918, Równe 30.703, Lublin — 
30.610 ubezpieczonych.

Znachor z Ciężkowic
przed Sądem Okręgowym.

Przed Sądem Okręgowym na sesji wy­
jazdowej w Radomsku stanął przed k łku 
dniami znachor Ałoizy Drzewiecki, źe wsi 
Ciężkowice, pow. radomszczańskiego. os 
kairżony o nielegalne uprawianie prakty­
ki lekarskiej. =i>- —

Przed kttku laty Drzewiecki powtocl z
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Kino Teatr „Sty i o wy44*
Dla zeolenlfcdw silnych przeżyć. Pilm tysiąca emocji i niezapomnianych wrażeń To tylko molos lnl£

aWjjto Mdwodaem jwjłja“ fjągŁg; tfC,
W niedzielę, o godz.

12.30 pporanek ULUB KOBIET «ÄC

Na srebrnym ekranie
Kim „Stylonry" wyświetla bardzo in­

teresujący film p. t. „Władca podwodne- 
go świata". Scenarzysta puścił wodze 
fantazji, roztaczając obraź życia w Atian 
łydzie, odnalezionej przez łódź podwod-

tragieznego jakoby zaginięcia, choć 
międzyczasie krążyły również takie w 
sje, że „Lola", która była ładną panną, 
wyleczyła się ze swej choroby umysło­
wej i dobrze wyszła zamąź...

W tych dniach atoli wbrew wszelkim 
tym plotkom i wersjom, „Lola" pojawi­
ła się znowu w naszej okolicy po 6-ciu 
latach nieobecności. Lecz jakże zmienio­
na i wyniszczona zjawiła się teraz „Lo­
la", ani śladu urodziwej pannicy, „czar- 

obrer;ej krasawicy" rosyjskiej, jaką 
była „Lola" przed kilka laty... Jest to już 
tylko schorowana i złamana kobieta, któ­
ra cudacznie ubrana odwiedza swoich zna 
jomych po wsiach i ochrypłym głosem 
śpiewa rosyjskie romanse cygańskie... 
Na dobitkę w czasie ubiegłych Zielonych 
świąt dostała się „Lola" na wesele we 
wsi Siedlec, gdzie, w nieodłącznej na 
wiejskim weselu bijatyce, „Lola" także 
„oberwała" porządnie i niebezpiecznie 
podbite ma lewe oko. W tej samej wsi 
Siedlec, gdzie ojciec „Loli" był niegdyś 
„panem cala gębą", jako rosyjski leśni­
czy, „Lola" została poturbowana przez 
pijanych parobczaków. Jot.

— Nocne dyżury aptek'.
W nocy : dnia 29 na 80 bieżącego mie­

siące otwarte będą następujące apteki: 
p. Koperskiego — H-ga Aleja Nr. 26, 
p. Zielińskiego — na Zawodzie.

W nocy z dnia 30 na 31 bieżącego mie­
siące otwarte będą następując» apteki: 
p. Szostakiewicza — Nowy Rynek Nr. 6, 
p. Otrębskiego — ni. Wieluńska Nr. 18,

Z Sądu Okręgowego
podrzucił wieśniakowi przemycaną 

sacharynę.
Niezwykłą sprawę rozpatrywał Sąd 

Okręgowy. Na ławie oskarżonych zasie­
dli strażnik graniczny Józef Antczak i 
mieszkaniec wsi Łebki Mikołaj Paruzel, 
oskarżeni o podrzucenie przemyconego 
towaru osobie trzeciej, celem jej skom­
promitowania.

W dniu 18 stycznia ub, r. na posteru­
nek graniczny w Herbach zgłosił się Au* 
gustyn Krawczyk i zameldował, że n Pio­
tra Łebka we wsi Łebki, gm. Węglowi- 
ce, znajduje się sacharyna, pochodząca 
z przemytu.

Podczas dokonanej przez strat granicz 
ną rewizji istotnie znaleziono w mieszka­
niu Łebka 500 gramów sacharyny, 31 
paczek kamieni do zapalniczek oraz 8 za­
palniczek.

Łebek nie przyznał się do winy twier­
dząc, że paczki zostały mu prawdopodob­
nie podrzucone przez strażnika Antczaka 
który jest u niego sublokatorem.

Dochodzenie wykazało, źe istotnie Ant 
czak, chcąc na tle osobistych porachun­
ków skompromitować swego gospodarza, 
przy pomocy Mikołaja Paruzela podrzu­
cił mu sacharynę, kamienie i zapalniczki.

Sąd skazał Paruzela na 7, Antczaka 
zaś na 10 miesięcy więzienia.

SETSSSlpiSsE gS@gS
tam na kuracji, z powodu doznanego 
wstrząsu mózgu, wskutek upadku z ro 
wem w dniu 23 bm.

Kronika sportowa
Z Częst. Tow. Cyklistów.

Dziś. w niedzielę, zbiórita człoków CTC. 
o godz. 7 r. przed lokalem Tow., Aleja 24.

Dwie krakowskie drożyny na czele Ligi.
Trzy ligowe mecze czwartkowe przynio­

sły następujące wynikł: w Krakowie miej 
scowe „derby" zakończyły się na remis 1:1 
przy czym Cracoria zatrzymała pierwsze 
miejsce w tabeli, a jej rywalka Wisła — 
wysunęła się na drugie miejsce. W Łodzi 
spotkali się maruderzy ŁKS. i Pogoń, Lwo 
wianie najniespodziewaniej uzyskali wy­
nik bezbramkowy, który przyniósł im je­
den punkt, lecz nie poprawił pozycji w ta­
beli. Warszawianka prowadziła w meczu 
z Garbarnią 4:1 i bliska była porażki, gdyż 
goście doprowadzili etan meczu do 4:3. 
Ostatecznie skończyło się na... strachu i 
wynik brzmiał 5:4.
Wyścig kolarski o mistrz, woj kieleckiego.

Z polecenia K.O.Z.K. Klub sport. „Stra- 
dom" urządza w dniu SO b.m. II eliminacyj 
ny wyścig o mistrzostwo woj. Kieleckiego 
na trasie 125 km.

Start g oodz. 8 rano z placu Pierackiego 
przez Kawodrze - Gnaszyn - Blachownię - 
Herby - Kalinę - Boronów - Piasek - Żyglin

widza znakomicie zrobionymi scenami

Kino „Luna"
Dziś I w niedzielę 30 b.m. po­
czątek o godz. 3. poraź ostatni

Bohaterowie „Eskimo” MAŁA 1 LOTUS 
w egzotycznym filmie p. t.

Ostatni Poganin 
KISS Hot w Operze
W niedzielę 30 bm. o p. 12.30 po rai ostatni

»ÄÄ Dorożkarz 1613
Technicznie film postawiony na dosko­
nałym poziomie. Uwagę przykuwa wyko­
nawca jednej z głównych ról bohater­
skich Lon Chaney jr., odznaczający się

szalonych rai opad, pędzących kwadryg, | wspaniałym torsem rzymskiego gladiato- 
walk „robotów“» pół-maśzyn % użyciem ra, a fenomenalny sportowiec, atleta i 
„skorochodów", .»monoplanów*'» niewi-; akrobata w jednej osobie. — Nad pro- 
dzialnych promieni, rakiet i t. d, Wiele gram pokaz tańców ludowych i groteska 
scen wywołuje ponad to dreszcz emocji.'rysunkowa z Betty Boop. (—j.)

OSTATNIE WIADOMOŚCI
WYJAZD b. PREMIERA BALDWINAI wyniku konferencji specjalne} delegacji 

Londyn, 29.5. — Premier Bald- “ P- Premiera Skladkowskiego. Jak wia

«- w« r“' My° äudaiac sie na trzvtvemomowv wvno- ___i—i a udając się na trzytygodniowy wypo­
czynek do wiejskiej siedziby premie­
rów w Chequers.

BOMBARDOWANIE BARCELONY.
Barcelona, 29.5. — Ub. nocy dwa sa- rościńskim zapadły 

mołoty powstańcze zrzuciły szereg bomb 
na Barcelonę. Liczba ofiar i szkód nie 
została jeszcze ustalona.

POLSCY BOKSERZY PRZEGRALI 
W AMERYCE.

Nowy Jork, 29.5. — W pięściarskich 
rozgrywkach międzykontynentalnych 
Europa — Ameryka obaj polscy bokse­
rzy zostali pokonani przez pięściarzy 
murzynów amerykańskich. Chmielew-

SS&ttte WÄ
KRWAWE ZAJŚCIA w ZAKŁADACH 

FORDA.
Detroid, 29.5. — Przedstawiciel de 

wystawy paryskiej. mokratów Robinson, zażądał od kon-
Wystawa paryska obfitować be-1 "resl! stanu Michigan przeprowadzę-
' _   * . I ■ . ■ 1 . _ I rtłn ft T r~. J . ill — —.iJLA. !  1 -I .

Kawodrzy.

Cuda i dziwy
dzie w niezwykle ciekawe i oryginal­
ne atrakcje, oparte na postępach tech­
niki. Tak np. w pawilonie lotniczym 
odbywać się będą wśród chmur na... 
nieruchomym samolocie — loty, nie 
unosząc się wcale w powietrze. W ol­
brzymiej hali pod kopułą wysokości 
50 m., posuwać się będą sztucznie wy­
tworzone obłoki. „Pasażerowie“ sie­
dząc w kabinie samolotu, widzieć bę-

nia śledztwa w sprawie zajść, jakie 
wydarzyły się w zakładach Forda. 
Według ostatnich doniesień, zajścia te 
miały przebieg poważniejszy, niż to 
pierwotnie donoszono. Poza dwiema 
osobami ciężko rannymi około 40 o- 
sób miało odnieść kontuzję.

BAL PANUJĄCYCH.
Londyn, 29.5. — Angielska para 

królewska wydała wczoraj w Pałacu
dą pejzaż, plastycznie odtwarzający Buckingham drugi bal po koronacji. Z 
nowe lotnisko w Le Bourget, który, okazji 70 rocznicy urodzin królowa 
przez odpowiednie efekty perspekty- była obecna na balu, otoczona swymi 
więznę, będzie się oddalał, a następnie synami.
zbliżał do nieruchomego samolotu, da; W balu wzięli udział członkowie 17 
jące siędzącemu w kabinie zupełne złu rodzin parnujących, m. in. król Egiptu, 
dzeme unoszenia się i opadania samolo grecki następca tronu ks. Mikołaj,

książę i księżna Hessii, książę i księż-

Dwie osoby zabite
od uderzenia pioruna.

W dniu 27 bm. o godzinie 19 m. 40 w 
czasie burzy, od uderzenia pioruna, we 
wsi Napoleon zabita została 18-letnia Ro 
zalia Górnik oraz spłonęły doszczętnie 
zabudowania jej ojca, Józefa Górnika. — 
Straty wynoszą 2500 z!.

W tymże czasie we wsi Zimna Woda, 
również od pioruna powstał pożar w za 
budowaniach Smorąg Marii, które dosz 
czętnie -spłonęły oraz spłonęły zabudo­
wania należące do Szulc Antoniny, przy 
czym zabity został Jej mąż. Straty w 
tym drugim wypadku ogólnie wynoszą 
5100 złotych.

— Ukradł bieliznę. Barański Roman, 
zam. przy ulicy Żurawiej nr, 13, zamel­
dował w policji, że Złośnik Michał, zam. 
przy ulicy Sokolej nr. 9, skradł mu ze 
strychu bieliznę wartości 100 zł.

— Nielegalnie posiadał broń palną. — 
W dniu 21 bm. zakwestionowano niele­
galnie posiadaną broń palną Janowi Kry 
sikowi, zam. we wsi Malina, gm. Kło­
buck.

Do odebrania. W Ił-im Komisaria­
cie znajduje się do odebrania znaleziona biegunie północnym na równika etc.

Koło Plenetarium zostanie 
ty park atrakcyj naukowych, 
rych najciekawszą będzie lot w rakie­
cie astronautycznej. „Trick“ będzie 
oparty również na złudzeniu optycz- 
no-perspektywicznym. Pasażerowie, 
za ją wszy miejsce we wnętrzu olbrzy­
miego pocisku, będą mieli wrażenie 
błyskawicznego unoszenia się w po­
wietrze ku księżycowi, którego tarcza 
będzie się stale zbliżała. Rakieta odby­
wać będzie podróż tylko „do księży­
ca“, jako ciała niebieskiego, najlepiej 
zbadanego i które przez to samo naj­
łatwiej można było plastycznie odtwo 
rzyć. Pejzaż, widziany z okna rakie­
ty będzie dokładnym odworzeniem tar 
czy księżycowej na podstawie zdjęć 
fotograficznych, dokonanych przez 
największe teleskopy.

Niezwykle ciekawe będą urządze­
nia Planetarium. Będzie ono zaopa­
trzone w 119 silnych aparatów pro­
jekcyjnych, regulowanych i synchro­
nizowanych przez instalacje motoro­
we, które pozwolą obserwować pod 
kopułą wy$. 23 m. firmament, zarów­
no taki, jaki jest widziany pod szero­
kością geograficzną Paryża, jak i na

otwa- na Śziszibu, arabski następca tronu, 
z któ- następca tronu Szwecji z małżonką 

i Emir Jemenu.
ZAKOŃCZENIE BLOKADY I GLO- 

DÓWKI W SZKOLE BUDOWY MA- 
SZYN.

Warszawa, 29.5. — Po trzydniowej 
blokadzie i jednodniowej głodówce 300 
słuchaczy szkoły im. Wawelberga i Rot- 
wańda strajk ten został zlikwidowany w

Kapujcie tylko pocztówki
wfrlofcirwB®

Piękne Jasnej Góry
w akwareli art - mal T. Cleślewstiego 

Skład główny:
Księgarnia „Gońca Częstochowskiego“, 

U Aleja Nr. 26.

nej degradacji tej wyższej szkoły do rzę 
du szkół licealnych.

KARY NA DEMONSTRANTÓW. 
Warszawa, 29.5. — W sądzie sta- 

wyroki na tych 
wszystkich, którzy w poniedziałek ub, 
w czasie demonstracyjnego strajku 
żydowskiego urządzali brewerie w 
dzielnicy północnej i za opór policji 
znaleźli się w komisariatach. Takich 
zatrzymanych było osób 12. Zapadły 
wyroki, skazujące każdego na bez- 
względny areszt od 7-u do 14 dni.

Huragan nad morzeni
Gdynia, 29.5, — Wczoraj około godziny 

13-ej rozszalał się nad wybrzeżem i powia 
tem morskim huraganowy wiatr. Siła wia­
tru dochodziła do 11 stopni według skali 
Beauforta. Setki drzew zostało wyrwa­
nych z korzeniami, bądź połamanych, Wi­
chura i łamiące się drzewa poprzerywały 
linie telefoniczne. W wielu mieiscowoś* 
ciach szosy zostały zatarasowane leiącymf 
wpoprzek pniami. Wicher pozrywał poszy­
cia z dachów przewracał załadowane wo­
zy, w Lisewie zaś zwalił szopę fabryczną 
przy cegielni. Na morzu rczszalał się 
sztorm, który poczynił bardzo wielkie szko 
dy. Prawie wszystkie sieci zostały porwa­
ne. Straty, poniesione przez rybaków, są 
bardzo znaczne. W nocy wiatr i sztorm po­
czął słabnąć.

POŻAR BIELICY NAD NIEMNEM.
Lida. 29.5. — Z nieustalonej przyczyny 

wybuchł pożar w miasteczku Bielica nad 
Niemnem, Zanim zdołano zaalarmować 
straż pożarną, ogień w ciągu jednego kwa 
dransu strawił 60 budynków. W akcji ra­
tunkowej udział wzięły 2 ochotnicze stra­
że pożarne z Lidy, 2 straże wojskowe i kil­
ka straży pobliskich wsi. Ogółem spłonęło 
75 domów. Bez dachu nad głową pozosta­
ło 78 rodzin. Garnizon wojskowy w Lidzie 
wysłał do Bielicy kuchnię z żywnością dla 
pogorzelców. Strat jeszcze nie ustalono; w 
każdym razie są one b. duże. Jest to w tym * 
roku już drugi pożar Bielicy, z której po­
zostały tylko zgliszcza. Spłonęły prawie 
wszystkie domy. Uratowano kościół, szkoły 
i urzędy. W czasie pierwszego pożarni, w 
kwietnu r.b., spłonęło sześćdziesiąt kilka 
budynków.

Uwaga 1
Kupiec, przemy »łowiec, 
rolnik, rzemieślnik i Ł p, 
fachowy człowiek, rozu­
miejący swój-własny in­
teres, ogłasza rią tylko 
w poczytnym Dzienniku, 

jakim jest

Z dn. 30 maja b. r. uruchomiono autobus „B" 
na Unii; Dworzec kolej. — Jasna Góra z rozkła­
dem jazdy:

a« AJnc ^oścuszkl d° Jasnej Góry: 7.36, 8.06, 
7 a 9d6Lda,el O* całej godz. minut 6 j 36 doa O uZ. 2u.3o,

Jasnogórskiego do Dworca kolej: 
.^5, 8.15, 8.45, 9.15, dalej po całej godz, min. 15 
I 45 do 20.45.
1..przedłużono w dniu śwlal | w nledile 
L e "z d° labr- Częslochowlankl z razkla-

tem od 10,30 do godz. 20.30 o każdej poł. godziny.
» . Zrzeszenie Kierowców Samocb,

_______ Miejskiej Komunikacji,

SoMkef.

3EÄ-
n AJej a 26 Sklep i 52 

Administracja pisma.
WORKI „ANTIMOL“ 

do przechowywania gar­
deroby aa lato de ea- 
Wswgkkpb „Qoięą"
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I SPRZEDAM 
uną tanio byl# stres dom o» 

Litińc - 5 polo)- iv ogro-

JADŁODAJNIAFLANCE f °0 WYNAJĘCIA ,

a®lli«Ä«isSKWarszawskim. 1855
„ , FLANCE 
InritłAw w doniczkach i 
ogrodowe, pomidorów i 
werzyw pierwszej jako­
ści Poleca T. Olejniczak, 
Aleja Wolności nr. 44, 
Dom Księcia. 1294

13

TRZY POKOJE

Odciski
efrubłenia skóry usuw 

bezpowrotnie płyn

Radiol
91 TANIO 
lUowery, modne Mut- 
t iedwaboe refirmy, 

gamiturki, tokieoeczlri, 
fartusiki, o a o d u r k i

"*18.
lepie.

1833

MASZYNY

1408 stwa rolne, za Bezcen W® | ej4111*» 8
do sprzedania. Below, Finna chrześcijańska — ul. Kopi 
3-go Maja nr. 10 nł. 8, Częstochowa, Aleja Wol warsztat:

SZCZEPIENIE
przedw ospie świętą I ®“rfo MORGOWE

Do spmMa

St felczer Jan Gorodec- 
H fi Alela nr- 18, Tele­
fon 10-23- 1372

we, Sśngera sprzedam 
jeżdżając:...................

OLZSTYN 3-go maja nr. iu m. 0, «»i» *«i

w1?j—* .Om*I t długoletnią stalacji elektrycznych.

Letniskowe

— - - " Wildo-! MIESZKANIE «4 »»oby. Mickle*».1767 Wolności nr. 54.

szkolne, pończochy ma­
towe zł, 1.80, zakopiań­
skie pantofle, torebki, . .
krawaty, rękawiczki, — morgi ziemi, sprzedam, 

<doży wybór skarpet od w Rudnikach, blisko sta? 
35 gr., ściągacze do blu- cji. Jan Benduch, 1795

Wiadomość n Aleja 29, praktyka Kliniki Pozna! 
R. Trawiński. 1397 *kief przyjmuje zamówię 

' nia ‘ '
SPRZEDAM

DOMEK

SZPAKLARZ
ody i zdolny poti 

, dla robót dorywczych 
Zjłosz. do Sklepu „Goń­
ca" pod „Szpaklarz"

st nr. :
Stefa;

MIESZKANIE ««I
na Sejfrie- 3-pokojowe z wygodami cza nr.

SKLEPma pmvatnie f Ubi

ZGUBIONO
świadectw;

proszę o zv
Jaekrowska

1826

OKAZYJNIE 
ialnia ciemny dąb, 

, »remo w dobrym stanie 
HARMONIA j oraz 2 toalety: machoÓ 

w .i brzoza, 10 krzeseł, 2
h* 5/g Suchecki, ul. Kiedrzyń- fotele orzech. Stolami*

__AO/CA 1610 --------

zek, podnoszenie oczek, 
nadróbki, reperacje — 
poleca Wytwórnia Try­
kotaży Kowalskiej Aleja 
Wolności nr. 2 — obok 
Bała. 937

Sprzedam „ „ ______________
B5&Z

Zacisze. TANIO

w nowym domu ul. SIą-; 
aka nr. 25 do wynajęcia.'
WiadomoSć na miejscu,

Z "Ti" świadectwo konia, klacz ----- - «trei

1341 or* 48/50. 1828 A. Sąciński, II Aleja 21,

SKLEP 1 j Z POWODU j PRZED WYNAJĘCIEM Kleista predmp ałejted
wille osiedle Jaskrów. OWellenle elektryczny 
wodociągi, kanalizacja wanny w każdej wiOL 

'■ 58- Dojazd autobusami. Restauracja I kawiarnia na 
1187 miejscu. Obejrzenie nie obowiązuje do wynaję­

cia. Wiadomość telefony 20*11 I 11-09.
SPRZEDAM

dom naRakowie, Wład.l

IWEBLE
nowoczesne od zwyk­
łych dj najwykwintniej- 
szych posiada na skła­
dzie własnego wyrobu
F. Szudtrowloz

al. Foch» 18.
PARCELE BUDOWLA- 
NE przy ulicach Biegań­
skiego i Handlowej (o- 
bok Kasyna oficerskiego 
i gmachu Starostwa) jak 
również na Zswodziu, 
w dogodne) dzielnicy 
mieszkaniowej tanio do 
sprzedania. Wiadomość 
ot Focha nr. 8, H piętro 
m.7. 1579

Walizy
drótne, skórzaną galan- POKOJ ) SPRZEDAM i

|riz dokwynaiąęcia' % ,

BLUZKI
BIELIZNA
damska, szlafroki, 
parasolki, torebki,
— pończochy —
— rękawiczki — 

WEŁNY 1 WŁÓCZKI 
firmy „Włókno Pol­
ski/' artykuły D. M. 
C, Jedwab prawdzi­

wy do szvcia
„MILANÓWEK"

oraz wszelką galan­
terię damską w wiel­
kim wyborze na se­

zon poleca
E. ZARZECKI
ol. #. M,ml Panov 87.

'laza&aK.. Mi
iarkł-Blok mS™RwAS:l Kamienica

sklep tytoniowy P. Dziub 
% ka, Aleja nr. 40. 1395

(piętro)^

DOM do vpreedwila — "" *'" sklepie, wymagała Beko udzielę Zofia Wigtlrfika-
1-piętrowy, skanalizowa | POTRZEBNA 1 li powszectaa, wiek 14 FeSfazitoka, pnalałcmal 
ny, 16 mieszkań, 1 sklep, pokojówka — umiejąca — W łat. Oferty do Skle szkoły, ul. Staszica 10, 

Oferty^dOp Sklepu pu ^Gońca^Czgtochow- D piętro, godz. 5-7.

czerwca będzie NIA piekarnia w Kawo-
willi „Zofiów- drży Dolnej k/Często- nowa, komfortowa, 35

J ' * * ............. ......................, Piękny ogród,
, »i. uuwnoo 8.000 zł„ cena 
1824 80.000 zł. Kamienica no­

wa, 2-piętrowa, 27 obi-

ehlojrfec do posług w od lat 4-cb. fnformacyj przyjmuję do da. 5, VI. dochód I 
sklepie, wymagana szko udziela Zofia Wigureka- b. r. 1824 80.000 zł

2.200 zl Wiadomość w Gońca" p< 
„Renomie“, 1400 na'*.

AKUSZERKA
Fr. Siedlecka powróciła 
i zamieszkuje przy ulicy 
Krótkiej nr. 8. 1384

SKLEP Place
pkoweki.

PAMIĄTKI 
Z CZĘSTOCHOWY 
w dużym wyborze 

do nebyde 
1391 w SKLEPIE „GOŃCA".

KUPIĘ
w&zek dziecinny spor­
towy. Il-ga Aleja nr. 42 
u dozorcy, 1378

OSTRZEGANY WSZYSTKICH
przed 
teraz,

lekkomyślnym przetrzymywałem pieniędzy w mieszkaniach, zwłaszcza 
. w porze letnie), gdy każdy chce wypoczął poza miastem na łwfezym 

•»wietrzą. Zamknięte mieszkania nawet na najlepsze zsmkl. nie są zhyt pewne 
Sodzleie nie pióznufą, tylko nas śledzą. Chcecie beztrosko spędzać niedziele

I wakacje — spieszcie otworzyć solve konta wkładowe.

w K, K. O. pow. Częstochowskiego ,s (dom własny)

Rynek Nemtowicza, bud 75,000 żt. Kamienica 00- 
wa, komfortowa, 28 ubi­
kacji, duży ogród owo-

ka nr. Ił

PLAC

PLAC I dzie, 14 ubikacji, dochód

POKÓJ

POKÓJ

ki z własnej pracowni, do wynajęcia od I. VL Grabówce,
II Aleja 31. Ceny niskie, Hoene * Wrońskiego 12, Kłobuckiej, Anna

POKÓJ

cena 28.000 zł., wpłata 
do umowy. Młyn wodno- 
turbinowy, nowy, auto- 

o 3-ch mlew- 
v,uszar 320 mórg 

w tym 100 mórg stawów, 
dom 11 pokoi, — punkt

POKÓJ POKÓJ
z łazienką dla kultura!- umeblowany z o 
nego pana do wynajęcia, nym wejściem do 
Jasnogórska nr. 59 m. 6, jęcia od 1-go cz

DO WYNAJĘCIA:iA | ' POTRZEBNA LR««™ . 1399 Mkuletdą praktykę. - Risndskieeo nr. 13/15, bór iimych nieruch

Karaluchy
pluskwy i

jęcia od 1-go czerwca. 
Aleja Wolności 52 m, 3.

wyna- po!
stacji Błeszao, 

owa nr, 27,
I POKÓJ

pluskwy i wszelk'e inne umeblowany z utrzyma- 
robactwo radykalnie tę- mem do wynajęcia od 1 

pi proszek czerwca. Al. Wolności
Mor ant BLi3"-28-__^

DWA POKOJE

Dę-
1854

DYPLoMY SPoRToWE
w dużym wyborze

do nabycia 
w Księgarni I Sklepie

.GOŃCA"______

BUDKA

robotą II Aleja 18 m. 25, 
II podwórze, II sień, 
I piętro. 1374

Zgłoszenia do Sklepu 
rzeźniczy do wynajęcia ! '^f6ca P°^ 
ul. Waszi

SKLEP

Waszyngtona nr. 57. (

Uwaga!
DOM

j nowy 3 ubikacje, z pla- 
300 mtr,2 i ogro-

Piłsudskiego 
Klimas.

DWA POKOJE
z kuchnią duże słom

niemchomo-
1847 ści poleca do sprzedania 
— Starkiewicz, Częstochow 

T Wilsona

%-

wa, Wilsona nr, 34. tele­
fon 12-21. 1853

WÓZEK
dziecięcy, prawie nowy,

DUŻY WYBÓR z kuchnią, 2 razy po po-' do sprzedania na Rynku 
resztek na suknie, bluz- koju z kuchnią, w no- Narutowicza z powodu j

Sm. dm*.

ÜiÄS na Alei Wolności pokój 
:uchnią.

oraz smoking 
stu ca 180 cm. 
dania, ul. Wa 
nr, 49 m, 1.

do sprze- *w®. - 
aszyngtona £ra*ie z 

1375

aktej w firmie i 
fańskiej. Aleja 

•lewa oficyna.

BIELIZNA
'DAMSKA, MĘSKA 
Pońozoehy, skarpetki, 
rękawiczki, KOSZULE 
MĘSKIE, Piżamy, kra 
waty 1 wszelka galon- 

teils najtaniej n

liffiiEll IWlfRIffiO
n*ga ALEJA 

66ok 8«nku Polek
n.ga ALEJA 32 
i Boni 

Wyborowe gatunki.
OUŻY wrBÓH

k”°’

z kuchnią, z ' 
wygodami do 1 
od 1 czerwca, ul.

ugodami do wynajęcia 
ul. Gen, 

Dąbkowskiego nr. 47,
POSZUKUJEMY

zaufanego pana (zawód 
mieszkania

DOMY
! nowe i stare od 3 tys. — 

150 tys. zl, piwiarnie i 
restauracje, place — w 
śródmieściu i poza mia- 

kuchnią. stem, gospodarstwa rol- 
Waszyn-1 ne poleca Iznerowicz — 

glona nr. 24, gospodarz, ul. Narutowicza nr, 36.

ładny, duży, z 
Wiadomość u].

, powmny mi< 
pamiątkowe (oto- 

Chrześcijańskie­
go Zakładu

fraüzka ZgóretKiego
II-ga Aleja nr, 29, 1835

DOMEK
mały ze sklepem do wy­
dzierżawienia lub do 
sprzedania. — Zawodzie 
ul. Srebrna 29.

POSZUKUJE i
| posady gospodyni młoda i

BUDKA
do sprzedania w. dobrym 
punkcie, ul. Sabmowska 
nr. 1, róg Piastowskiej,

inteligent] 
_I darstwo

OKAZYJNIE
za bezcen aby zari
sprzedam place na___
domiu. Wiadomość ul. n*e 
Dąbrowskiego« 59 m, 3,

iejskie, wiej-
e, ró- 
sklei

SKLEP I
z urządzeniem, towarem 
i mieszkaniem w dobrym 
punkcie z powodu wy­
jazdu sprzedaje Kozłow­
ski, Śląska 30. 1852

łra- skie, również prowadze- 

do Sklepu „Gońca" sub

epów. Świadectwa 
ważne. — Zgłoszenia

i miejsce 
obojętne), któremu

dzieh
urządzimy samo 
rejonową skład- 
rysyłkową (bez 

składu). Stały miesięcz-
................. 580.—.

,25" do
ny dochód zł. 51 
Zgłoszenia pod „25

DO WYNAJĘCIA j „Adama", Box 187, tUa- 
facjatka dla samotnych genfurt — Austria. 9673 
oraz do sprzedania wó- -----------------------------©rax do sprrei 
rek-fotel dla LEŻAKIchorych,

Zioła
lecznicze na wszelkie 
choroby. Jasnogórska 38

metalowe, walizy, ceraty 
linoleum, chodniki i przy 
bory tapicerskie, Bazar 
sprzętów domowych — 
Aleja Wolności nr. 3/5,

DWA POKOJE ; niskie. 1325
e wszelkimi wygodami 
do wynajęcia. Dąbrów- 
f kiego nr. 21. 1834

PLAC
centrum Częstochowy, 
narożny, 2835 m., budo­
wa zwarta, 5 — 6 kon­
dygnacji, chrześcijanom.
Oferty poste • restante 
Henryk Bieńkowski.

" SKLEP
spożywczy sprzedam ta­
nio. Jasnogórska nr. 24,

Wapno
lasowane, stare sprzeda 
je z dostawą i na miej­
scu A. Markowski, Złota 
nr. 46, Zawodzie. 1720

POTRZEBNA
służąca — bezwzględnie 
uczciwa i pracowita. — 
Cukiernia, Aleja Wol­
ności nr, 32. 1815

POTRZEBNA 
dziewczyna uczciwa — 

WILLA 2 dowodem Waszyng-
ourowana, 6 pokoi s ku tona nr. 58 m. 2, 1813
ehaią, skanalizowana — ------- -; ULnnr , e;------
pełny komfort, z dużym i SPRZEDAM.
zadrzewionym ogrodem dom dwa mieszkania lub 
do sprzedania. Zgłoszę- wynajmę. Nowy TAsiniec 
ttia w Sklepie „Gońca*, Pomorska nr. 16. 1799

nu „
„Gospodyni". 1857 

PRACOWNIÄMEBLI 
Stanisława Witkowskie­
go przyjmuje zamówie­
nia i posiada gotowe. — 
Podwójna nr. 12, przy 
Rynku Narutowicza.

Wkd.'

SPRZEDAM
dom z ogrodem, trzy po­
koje wolne, niedrogo, 

ul. Kiedrzydskief. 
Waszyngtona 57,

SPRZEDAM 
domek za 2.200 zł. Ra­
ków, Ściegiennego nr. 1.

SPRZEDAWCY
'siadający wózek —»

SAMOCHÓD j
i itr aż owy hib mo* 

z przyczepką — 
Aleja Wolności 

m. 9. 1827

znajdą pracę, 
nia artykułów 
czych „Pszczółka*
Maja ar. 12.

Wytwór- 

1406
SYPIALNIE

nowoczesny Eason o faz 
szafy, łóżka, stoły, kre­
densy sprzedaję. Naru­
towicza nr. 3 — stolarz.

SKLEP
z dużym pokojem 5 X 5, 
x wygodami, do wynaję­
cia. Waszyngtona nr. 51,

SKLEP
cukrowy do sprzedania 
w bardzo dobrym punk­
cie. Wiadomość 
Mokra I.

SŁONECZNY
pokój z kuchnią i poje­
dyncze mieszkanie do 
wynajęcia, z wygodami, 
uli Warszawska nr. 111.

SPRZEDAM
Zaciszu 300 zt

UWAGA!
Pracownicy szewscy! — 
Zebranie odbędzie się 

poniedziałek, dn. 31 
7 wiecz. 

1825Mała 23.
godz.

gotówką, resztę w ra- ZGUBIONO
tacb oraz 12 siągów ka- j dowód tożsamości kordi 
mienia. Batorego

WÓZ Nr. 2
rząż tanio sprzedam. 

_ odowa nr. 67, a go­
spodarza. 1840

ZA POŻYCZENIE
10 — 12 tysięcy złotych 
dam jako zastaw real­
ność hipoteczną, r en tu­
ją cą się. Oferty do Skle 
pu „Gońca" pod „Po­
życzka", 1409

nr. 25,

Pan Agapit Krupią w drodze na letnisko.

koma
Nr. 26. Właściciel Anto­
ni Trzepizur. 1402
_ DRUKI 
DO UBEZPIECZAŁ NI 

do nabycia

“SScŁ-“*
nia, Bożyk. 1860 0 Aleja 26, teL 26-56.

SPRZEDAM
lac przy ul. Pułaskiego 
.000 metrów, cena 12 

tys. zł. Dom 30 mieszkań | 
"T:y Klasztorze i morga' 

jródu, wpłata
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ISO młlleiiów funtów spidku
Wielkie obszary dla 25.000 rodzin polskich 

w Ameryce?
W prasie zagraniczni ukazały się zno­

wu wiadomości o olbrzymim spadiku w 
wysokości 880 milionów funtów, jaki po­
zostawił Paweł Strzelecki z New Jorku, j
odkrywca wielkich złóż złota w Australe j_________________________________________________________________
Gazety podają również, jakoby Strzelecka, Domownicy nie doznali żadnego szwanku, in. w stodołę rolnika Emila Pitta w Tu- 
zakupił w srwodm czasie dla Polski wici | W tej samej miejscowości ofiarą gro- ——m- 
kie obszary w stanie Victoria, w których mu padli dwaj robotnicy Brunon Kozieł-

Najfiłynnielszy jasnowid* WOMOUTH
mistrz Miedzy n. Instytutu Wiedzy t ajemnel, uznany lako wszechświatowe! sławy feno­
men, przy pomocy medium „TAMHRY‘% które lest nieomylne, dale w transie lasoe od­
powiedzi we wszelkich za wikłanych kwestiach. Widzi na odległość. Dale mętność zdoby­
cie miłości pożądanej osoby. Przepowiada przeszłość i przyszłość. Opracowuje horoskop? 
I analizy grałologlczne. Medium zestawia pewne wygranej N-ry losów, podaje gdzie ta­
kowe można nabyć. W 34-el loterii padło 45 wielkich wygranych, wybranych przez Me­
dium. Podać date urodzenia, imię I nazwisko I zaleczyć kilka włosów dla kontaktu. Na 
koszty portowe zaleczyć zł. L— znaczkami pocztowymi. Adres: Kraków, Lubicz 22 m. 2.

estediić się ma 25.000 rodzin polskich.
W innej formie wiadomość? o tym spa f 

ku ukazały się już wcześniej w prasie 
polskiej.

Z KRAJU
(—) 1.909.000 szklanek napojów chło­

dzących — wypija dziennie Warszawa. 
Z Warszawy donoszą: Majowe upały 
spowodowały niezwykły wzrost kon- 
sumcji napojów chłodzących I wód mi­
neralnych w Warszawie.

Fabryki wody sodowej, lemoniad it.p. 
w stolicy nie jjtogą nadążyć zapotrzebo 
waniu tak, że wiele zakładów, wytwa­
rzających napoje, podjęło pracę na dwie 
zmiany.

Przeciętna dzienna konsumcja obli­
czana jest w stolicy na przeszło 1 milion 
szklanek wody sodowej, lemoniad, kwa 
sów i t. p.

czyk ze Śremu i Stanisław Szertawski z 
Boguszynka, którzy przed deszczem schro 
nili się pod drzewo. Piorun, który ude­
rzył w drzewo, zabił ich na miejscu.

Z żnina donoszę, że w okolicy Kiszkoi. 
wa towarzyszył burzy grad wielkości go­
łębich jaj. Gradobicie, jakiego nie parnię I i martwym inwentarzem w popiół. Ogień 
taję tam od 50 lat, wyrządziło ogromne przerzucił się następnie na dom sriesz- 
szkody w płodach rolnych, sadach owo-tkalny i stodołę rolnika Matrzewskiego, 
cowych i na drogach. Piorun uderzył m. które strawił doszczętnie.

rostówku, która spaliła się doszczętnie 
wraz z szopę i maszynami rolniczymi, 
wyrządzając, straty na 5.000 złotych,

Z Mogilna donoszę, że i tam grad wy­
rządził wielkie szkody. Jeden z piorunów 
uderzył w zagrodę rolnika Krasickiego 
w Popielarach, zamieniając wszystkie za 
budowania wraz z domem mieszkalnym

O polskie Hurtownie i Wytwórnie
Nasze życie goąsgdarcze, tłumione'hurtownie czy wytwórnie w takim stop

dotychczas przemożnie przez zorganizo 
wane żydostwo polskie i światowe, za­
czyna sie budzić i rozwijać. Coraz gle­
bie) przenika do świadomości Polaków 
zrozumienie, jak wielkie znaczenie ma 
unarodowienie handlu, rzemiosła i prze

ni u, w jakim oni sami popierani sa przez 
ogól polskiego społeczeństwa. Niech 
walka o odżydzenie życia gospodarcze­
go toczy sie jednocześnie na wszystkich 
odcinkach, czy to w handlu detalicznym, 
czy hurtowym, czy wreszcie w przemy

(—) Przyszła pieszo z pod Stasłsła- i dowego.
mysłu dla całego naszego życia naro- śle wytwórczym. Realizacja tych haseł
rlmi'Ofrn I—ł——-i— ________A  

wowa do Warszawy ze skarga, Z War­
szawy donoszą: Do Warszawy przyby­
ła pieszp po 3-tygodniowej wędrówce 
46-letnia Petronela Fegowa ze wsi Ka­
łusz pod Stanisławowem.

Kobieta odbyta tę wędrówkę w celu 
wniesienia zażalenia z powoda rozpar­
celowania gruntów przez księżne Hele­
nę Czartoryską.

Z podaniem swoim Fegowa zwróciła

I stawia poważne zadania nietylko przed
Co należy robić, jakie środki zastoso- J obywatelem - klientem sklepów detalicz 

wać. ażeby słabe polskie placówki i pych, lecz także przed polskim kupcem, 
wzmocnić i umożliwić im skuteczną wal " • ' ' ' ' " —
ke z wrogimi czynnikami?

Oczywiście podstawowym warun­
kiem rozwoju polskich placówek jest o- 
kazywanie im poparcia ze strony całe­
go polskiego społeczeństwa. Realizujmy 
nadal hasło: Polak kupuje tylko u Pola­
ka. Oto walczą liczne organizacje w kra

sie do min. rolnictwa i reform roln. Po -\Ui. i^st również, miedzy innymi, cel 
wysłuchaniu skargi Fegowej, skierowa­
no ją do opieki spot., gdzie wręczono jej 
pieniądze na podróż powrotną do Kału­
sza oraz kilka złotych na życie.

Burze i gradobicia
wyrządziły wielkie szkody w Wielko­

polscy. -
Z Poznania donoszą: Ostatnie burze 

poczyniły na terenie Wielkopolski duże 
spustoszenia, przy czym nie odbyło się 
bez ofiar w ludziach.

Ze Śremu donoszą, że w Wieszezyczy- 
nie piorun uderzył w zabudowania pro­
bostwa i wzniecił pożar, który strawił do­
szczętnie stodołę, oborę, szopę, wozownię, 
zapasy słomy, siana i zboża, narzędzia 
rolnicze i 1-go konia, straty wynoszą ok.
17.000 złotych.

W Orkowie piorun uderzył w dom mie­
szkalny rolnika Króla, rozbijając sprzę­
ty domowe i zrywając obrazy ze ścian.

działalności Związku Polskiego.
Trzeba wszakże wiedzieć, że te wy­

siłki nie dadzą spodziewanych rezulta­
tów, dopóki żydowski hurtownik będzie 
kryl się poza polskim kupcem — detali- 
stą .dopóki żyd będzie nakładcą polskie 
go rzemieślnika - chałupnika.

Należy przeciąć drogi przenikania ży 
dowskich wpływów do budzącego się 
polskiego Handlu .trzeba nasz handel i 
nasz przemysł uniezależnić od żydow­
skiego kapitału.

Żywiołowy pęd społeczeństwa pol­
skiego do unarodowienia całego życia 
gospodarczego stanowi rękojmię, że te 
cele będą osiągnięte. Ażeby przyśpie­
szyć te naturalne procesy, ażeby zwal­
czyć przeciwdziałanie czynników wro­
gich Związek Polski rzuca hasło: Niech 
powstanie system polskich hurtowni i 
wytwórni, niezależnych finansowo od 
żydostwa.

Detaliści polscy musza popierać te

Społeczeństwo, które w myśl haseł na­
rodowych idzie do polskiego kupca, ma 
prawo domagać sie towarów z polskiej 
wytwórni lub hurtowni.

Związek Polski wskazuje przeto na 
kcn ecrnojć reai zowania następujących 
postulatów:

1. Kupcy jednej branży powinni zakła 
dać swoje hurtownie, nawet w miastach 
o malej liczbie mieszkańców (a to w ce­
lu zaopatrywania w towar stragany 
chrześcijańskie).

2. Kupcy - detaliści powinni wymagać 
od hurtowników Polaków towarów zna 
kowanych napisem „wyrób chrześcijań 
ski", i dążyć w miarę możności do za­
opatrywania się w hurtowniach pólł 
skich.

3. Dla zorientowania się kupujących 
należy umieszczać w oknach sklepo­
wych tabliczki z napisem „firma chrze­
ścijańska“.

Związek Polski zwraca się do polskie 
go kupiectwa z gorącym apelem o reali­
zowanie powyższych postulatów.

Tą drogą wszystkie siły narodu będą 
wciągnięte d oakcji o polskiść handlu i 
wspólną pracą obywateli - chrześcijan, 
odrobi się wieloletnie zaniedbania na po­
lu gospodarczym.

Związek Polski w Sosnowcu.

(_) Trojaczki W rodzinie małorolne­
go Józefa Matłoka w Dębicy przyszły 
na świat trojaczki płci męskiej. Dzieci 
chowają się zdrowo,

(_) Włamanie do biur „Caritasu". — 
Z Gdyni donoszą: Do biur „Caritasu" w 
Gdyni wtargnął nocą nieznany złoczyń 
ca. W jednym z pokojów włamywacz 
natknął sie Ma śpiącego tam stróża. Ja­
na Machnika, którego uderzył w głowę 
łomem żelaznym. Pomimo ciosu Ma­
chnik przebudził sie i, nie straciwszy 
przytomności, zaczął wzywać pomocy, 
Opryszek wszczął z nim krwawą wal­
kę i po rozpaczliwej obronie zadał po­
nownie Machnikowi kilka ciosów w gło 
we, poczem zbiegi, obawiając się pości­
gu, Machnika znaleziono zrana nieprzy­
tomnego i w stanie bardzo ciężkim od­
wieziono do szpitala miejskiego.

(—) Niesłychana prowokacja. Z Ka 
towic donoszą: Prasa żargonowa na­
rzeka stale we właściwy sposób na 
wybijanie szyb i zamalowywanie o- 
kien wystawowych w sklepach ży­
dowskich. Ostatnio w Katowicach u- 
jawniono zwykłą prowokację żydow­
ską, mającą na celu rzucenie oskar­
żeń na narodowców. Patrol policyjny 
na ul. Mielęckiego w Katowicach za­
trzyma! dwóch żydów: Wilhelma 
Orunpetera i Bernarda Krasera, któ­
rzy zamalowywali swoim współwy­
znawcom okna farbą i smołą. Przy o- 
bu znaleziono puszki z farbą i pędzle.

Herd na sali sądowe!
pe ogłoszeniu wyroku

Z Katowic donoszą: W sali rozpraw 
sądu grodzkiego w Rybniku wydarzyła 
się krwawa tragedia. Ogłaszano wyrok 
w sprawie z oskarżenia prywatnego 73- 
letniege Alojzego Mrozika przeciwko zię 
ciowi 39-ietniemu Pawłowi Maleźowi, ze 
wsi Golejów.

Mrozić uzyskał wywłaszczenie zięcia 
z gruntów, które mu sprzedał, a za któ­
re zięć nie wypłacił całej ceny kupna.

Gdy tylko ukończono czytanie wyro­
ku, "Malęż wyjął rewolwer i strzelił do 
Mrozika, kładąc go trupem na miejscu. 
Po zbrodni Maież zbliżył się do stołu sę­
dziowskiego, położy! rewolwer i prosił o 
aresztowanie.

Maież nie objawia żadnej skruchy.

a/lBÖLU GŁOWY!

przy PRZEZIĘBIENIU 
Igrypie; KATARZE!
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Napisał RASKATOW. 11)

Busze n$e żył w mieście z nikim, nfle 
odwiedzał nikogo, prócz domu burmi­
strza. Tu widywała go Anetka, tu pozna­
wała jego charaker coraz bardziej.

A prócz charakteru Busze mógł się po­
dobać zewnętrznie. Był więcej niż przy 
stojny, postawny. A nadto miał wiek, w 
którym mężczyzna robi najsilniejsze wra 
zenie — wiek 35 łat.

Czasem Busze odezwał się do Aneiki... 
Ale najwidoczniej jej uroda nie wywiera­
ła na nim takiego wrażenia, jak na innych. 
Jak na wszystkich, Busze spoglądał na 
mą po swojemu, ciepło, łagodnie, Busze 
iubd Anetkę, traktował ją jednak zaw­
sze jajko małą dobrą dziewczynkę.

Ale dusza dziewczynki czuła zupełnie 
coś innego. W głębi serduszka budziło się 
uczucie, klórego Anetka sama zaczęła s$ę 
lękać, ale w rozmowie z Buszem zdradzał 
to jej głos, spojrzenie ta radość, którą pro 
«wejała jej rumiana twarzyczka, na widok 
Buezego,

Pewnego dn-a — parę tygodni po wy-

coraz głośniej zaczęli mówić o współwi- 
Inie Buszego — Anetka, znalazłszy się z 
Buszem sarn na sam, zdobyła saę na od­
wagę i zapytała:

— Niech mi pan powie, panie Busze, 
jaka odpowiedizialność groziłaby panu, 
gdyby policja dowiodła, że pan napraw 
dę... pomógł zbiegowi.

— Nie wiem — rzekł Busze z uśmie 
chem i % wyrazem zaciekawienia- A cze­
mu się panE mgle tym tak zaciekawiła? 

— Dlatego, że... dlatego, że o tym mó-
wtą..

— O czym właściwie mówią? — zapy­
tał Busze, zmarszczywszy brwi i prze­
nikliwie patrząc na dziewczynę.

— Mówią o tym, że pan sam go wy­
puścił i... że to mioźnaiby udowodnić. Ale 
gdyby nawet tak było — to ja sama uwa

— Co? Ten skromny młody człowiek, 
który zachodzi tu do państwa? Patrzcież 
tyliko? — dobrodusznie zaśmiał się Bu­
sze, — A ja właśnie zamierzałem mu wy­
świadczyć przysługę i porozmawiać o nim 
z pani ojcem!

— 0 nifm? z ojcem? — szepnęła Ane­
ta, rumifeniąc się jeszcze bardziej i nie 
przestając patrzeć w skraj koronkowej 
serwety, którą w zakłopotaniu szarpała 
paluszkami.

— Tak, o nim! — rzekł Busze już we­
soło. — Bo uważam go za wielkiego 
ślamazarę w pewnej sprawie.,, a w jakiej 
— pani nape wino wie dobrze,

Anetka mc nie odpowiedziała.
W tej chwili Busze wstał e podchodząc 

do Anety, odezwał się bardzo poważnym 
tonem:

— Draga Anetko, pozwoli pani, że tak 
ją nazwę, niech parni się uspokoi i zapa­
mięta, a również niech pani to powie te- 
mu młodemu człowiekowi, że nikt roJ ni 
czego nie udowodni nie dlatego, że nie ma 
dowodów, ale poprosi u dla tego, że nie 
było przestępnego czynu. Znam prawo, 
mam umiar i nigdy tego nie przekroczę. 
Task, to byłoby wszystko na ten temat, a 
jeżeli, droga Anetko, niepokoi się pani o

żałabym to za jeszcze jeden pana dobry ■ mnie — serdecznie pani za tę troskliwość 
uczynek. Nie mogłabym nigdy pana za to iziękuję, potrafię to należycie ocenić! 
potępić — rzekła podnosząc w zapale Więcej yitź do tej sprawy Busze nie wra 
glos Anetka. ^ j cał, zmieniwszy temat, ale można było

Spostrzegłszy jednak, źe powiedziała zauważyć, że ta krótka rozmowa wy

padku z ucieczką galernika gdy ludzie jąkała Anetka*

za wiele, zatonęła rumieńcem, spuściła 
oczy i umilkła.

A kto talk na przykład rozpowiada te 
rzeczy? — zapytał Busze, uderzając lek 
ko palcami po stole.

—<:No, ten chociażby... Jacek 'Aimer —

warła na nim silne wrażenie. Stał się ja­
kiś zamyślony, zdenerwowany i posie­
dziawszy jeszcze chwilę, pożegnał się.

Była już ciemna noc, gdy znalazł się na 
titicy. Miasto spąłę*. Busze szedł głuchy­
mi, cichymi ulicami, wzdłuż ciągnących 
aię sadów, okalających maleńkie domki.

Nie słyszał za sobą ogłosu kroków, m 
słyszał, że ktoś go pragnie dopędzić.

Ocknął się dopiero wówczas z zamy 
ślenia, gdy tuż obok niego wyrosła nagi 
w ciemności postać... Jacka Amora — te 
go samego „skromnego, młodego człowii 
ka‘‘, o którym niedawno rozmawiał 
Anetką i którego uważał za wielbicieli 
burmistrzanki.

— Panie Busze, chciałem z panem za 
mienić kilka słów — rzekł przytłumt*nyr 
głosem.

Busze przyjrzał mu się uważnie.
— Czy mógłby pan ofiarować z dz e 

sięć minut swego cennego czasu?
— Ile pan tylko zechce, ale dlaczegi 

akurat właśnie mówi pan o dziesięciu mi 
mitach ?

— Tyle wystarczy mi na rozmów en'< 
s.ę z panem oko w oko.

Busze odwrócił się. Nie daleko, kilki 
kroków od drogi, było zwalisko znalezó 
nych na polu kamieniami. Nic nie mó 
wjąc, skierował się w tę stronę.

Pan?e Busze — oficjalnie rozpoczą 
Jacek Amer, skoro tyko obaj ustodli - 
jesteśmy tu sami i nikt nas nie słyszy... 
Pan dopomógł galernikowi zbiec...

— No i cóż dalej?
Pan pomógł zbiec przestępcy, ściga 

nemu przez prawo, przestępcy, który zo 
stal już ujęty. Tym samym pan z całs 
świadomością uczestniczył w prz es tęp 
śtwre.

— Tak?,,,
"7 Gdyby to trzeba było panu udo­

wodnić, mógłbym to uczynić!.,,
* Chciałbym to usłyszeć, przyjadeft 
rzekł Busze, bawiąc się najwidoczniej 

tajemniczą miną i tońem, w jakim Amen 
wypowiadał swoje „sensacje“ i oskarże­
nie,
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Zdrojowisko ziem o,.-:,, v-w ,uvu, 
obchodzę Stuletni Jubilata* (1887 — 
1987). Aczkolwiek bogactwa miejscowe 
znane były grubo przed rokiem 1887, nie 
mniej rok ten przyjęto za właściwy po- 

, czątefe rozwoju Zdrojowiska. W krótkim 
zarysie historycznym wspomnieć należy, 
że rozwój tej miejscowości kuracyjnej, 
dokonał się dzięki odkryciom źródeł so­
lankowych i bogatych złoży borowino­
wych. Sława miejscowych wód ł piękna 
naturalnego, mającego za sobą bogatą 
spuściznę literacką, sięgała daleko pozs 
granice kraju. Do czasów Wielkiej Woj­
ny udział kuracjuszy dochodził do dwu­
dziestu tysięcy w ciągu sezonu. Eksport 
solanki do picia obejmował głównie te­
reny Rosji, a ostatnio poszczycić się mo­
że systematycznym zdobywaniem sobie 
coraz szerszych tynków. Dawny Peters­
burg był ośrodkiem, skąd napływały do 
Druskienik najliczniejsze rzesze sprag­
nionych zdrowia kuracjuszy, lub tych, 
którzy łaknęli prawdziwie kojącego wy­
poczynku, albo wreszcie godziwej roz­
rywki w karnawale letnim. W Drnełde- 
nikaeh gromadziły się najwyższe afery 
społeczeństwa, w Bruskienikseh najmilej 
spędzano czas... wymownym tego dowo­
dem jest oryginalny afiss w Muzeum 
Państwowym w Grodnie z roku 1848 pod 
tytułem: „Awantnrka u wód"... „scene 
przy źródle wód mineralnych, komedya 
w 1 akcie", s ceną za wstęp — „od wspa­
niałości" i charakterystycznym: „zacznie 
się o godz. 7“... W literaturze europej­
skiej najwięcej bodajże miejsca- poświę­
ciło opisowi Druskienik piśmiennictwo 
niemieckie i francuskie. Bardziej szcze­
gółowe dane są w poszukiwaniach, — 
,W czasie wojny DruskientM uległy zni­
szczeniu. Właściwy rozwój Zdrojowiska 
przypada na czas przejęcia go pod za-
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zastąpione. Pamiętać bowism należy, 
BraMenild są jedynym Zdrojowiskiem 
w Mae# wyposażonym we wspaniałe te­
reny o lasach wyżynnych, objętych Za­
kładem tamiezege stosowania słońca, 
powietrza i ruchu. Czynnik ten, w połą­
czeniu z bogactwami zdrojowymi, jak i 
dziewicze w swej krasie- piękno, płyną­
ce z naturalnej konfiguracji terenu, wy­
posażonego w rzeki, lasy, puszcze i je­
ziora, ma pierwszorzędny wpływ na ca­
łość lecznictwa zdrojowiskowego. War­
tości wspomniane czynią z Druskienłk 
jedną z najpiękniej położonych stać; i kii 
matycznych. Stwierdzić należy, że miej­
scowość ta godnie służy celowi swego 
przeznaczenia. Zatym Solenizantem dzi­
siejszym jest hojny dar natury, ujęty w 
stalowo mięśnie pracy pokoleń, obejmu­
jących czasokres lat 100!

Mement Stulecia przypada aa dzień 30 
maja. Na program Jego obchodu złożą

ta Rzeczypospolitej.

Fantastyczna Odyseja

■SSSSsSÄiS:

18-go stycznia. Powtarza się to sama 
Mąż żąda zwrotu materiału. Lecz mate- : 
riału nie mogą znaleźć, wyznaczają ter­
min na 21-y. __ ... __

21-y stycznia. Proszę przyjść 24-go. 
24-y stycznia. Materiał podobno zna­

leziono, ale krawiec poszedł do łaźni.
*&go aiyeznla. Uazyto marynarkę, ale 

l cudzą podszewką. Wyznaczono całko­
wite uszycie na 12-go lutego. _ 

l^go lutego. Garnitur w robocie. Wy­
znaczono na 23-go lutego.

23tgo lutego. Marynarka gotowa, lecz 
spodni® gdzieś zaginęły. . .

26-go lutego. — Poszukiwania spodni 
—--------- uszyć

janESOW cnciaf BODie apra-w«. «>»«»«•
tego ma prawo nawet obywatel sowiecki.

Co wynikło z tej niewinnej zachcian­
ki — o tym powiada pani Bidsmnow* 
w liście otwartym, zamieszczonym w 
„Wieczemiaja Moskwa" z 21-go ub. ra. 
List ujęty jest w formę pamiętnika.

„12-go grudnia 1936 r. mój mąż oddał 
kupon materiału do uszycia garnituru do 
komunalnych zakładów krawieckich na 
Solance. Wydano mu kwit Nr. 632 1 wy­
znaczono termin przyjścia do miary na 
9-go stycznia.

9-go stycznia — garnituru do miary 
nie przygotowano. Powód — pzzełade- 
__A Am nfona Wvrmu*7fmo no-

Tabela wygranych
Loterii Państwowej

■'SM Uf : ■ • (NUortędowt).
W szesnastym dniu ciągnienia 4-ej klasy 38*eJ 

Polskiej Państwowej Loterii Klasowej wygrane 
padły na numery następujące;

I SUUdrieam* wrgr*»*5.QOO 
Po 10.000 zł, na N-ry; 56475 1 
Po 5.000 zł, na N-ry: 9476 7'.»w 
Po 2.000 zł. na N-ry; 6105 11957 13704 23098 

28720 43821 54148 56295 58354 95643 114855 145171 
Po t.000 zł. na N-ry; 6014 12395 19692 25222 

30653 37189 41344 51539 58241 63208 64925 77933
nnil. 4MM4 < 1 1S7A"?

UJe P* B VWIFWUW. * * S--------

maja, wa program jego oocnoau zsuz^ wanie zakładów pracą. Wyznaczono no- 
się: W przeddzień uroczystości głównych wy termin -—18-go stycznia.

6-go marca. Mąż zachorował, 
g-go marca. Przyszłam zamiast męża. 

Spo&i nie ma. Kierownik obiecał kupić 
material i za tydzień uszyć nowy gar. 
nitur.

16-go marca. Nic nie zrobiono. Kierow­
nik zaproponował zamiast garnituru i 
materiału — zwrot pieniędzy.

„Kb odpowiada za takie porządki w 
zakładach ?“ — groźnie pyta dziennik 
komunistyczny. . . , ,

Jeśli naprawdę chce wiedzieć, możemy 
mn wskazać winowajcę. Jest nim cały sy­
stem sowiecki. Ale dziennik sowiecki be* 
dzie wolał odkryć paru „wrogów ludu «

90154 93547 96188 98812 107021 110961 115347 
117663 123125 137411 141711 145095 153425 162216 
169290 168438 175616.

Po 200 zf. na nr.;
11 32 227 66 316 63 87 438 564 779 947 1666 757 

93 861 966 87 2035 431 521 96 827 29 952 89 3026

####:###
93 740 89 97173 362 469 871 925 37 54 98267 74 
626 28 822 971 99007 99 410 582 613 21 862 76 
100260 403 618 28 735 58 824 101180 273 314 62

49 720 88 105103 203 571 90 91 679 781 822 41 46HSH
mmmm
3rr#iisi'is"

■i
MM

116066 196 221 25 490 93 506 641 70 75 117095 
147 235 397 408 68 651 755 803 5 37 980 118082mm—HP

JOU OJ JW 7TI «lus ---------
49 610 835 915 30228 304 433 69 693 857 912 60 
31067 72 522 712 32233 340 95 905 64 33150 464 
625 814 42 54 34232 334 455 67 701 12 997 35191 
98 228 335 860 945 36113 17 260 446 580 783 868

_ * JWtU 71 I » U »WM.» - -

908 148135 227 724 31 864 921 24 72 149053 159 
67 406 60 535 685 726 811 985 89 150537 51 604 91 
734 62 66 974 151073 134 215 316 66 421 615 56 856. 

46 38V #63 609 152051 297 310 27 617 760 74 820 153482 543 77 mmi
422 849 145050 348 96 758 146170 585 6?S 147216 
439 56 664 934 148105 230 49 519 25 665 £9 SIS 
25 149032 253 434 841 150061 220 473 527 694

^is&t5 332~i^gos 154406 997 1556« 766 842 
907 156243 80 354 790 836 157111 464 158297 903 
51 54 159107 546 710 41 160008 570 768 161136 304 
67 98 943 59 162507 658 163127 490 565 164410 863 
165111 836 975 166232 34 434 92 633 737 SOI 167158 
798 802 901 63 80 168086 256 750 903 169338 585 
170931 171145 283 613 756 870 172692 71! 812 
173134 415 63 564 680 174118 232 589 687 Sil

CIĄGNIENIE DRUGIE.
Po 300 złotych ns N-ry*

365 495 614 813 903 1077 243,684 94 725 81915 365 495 614 813 903 1077 243 684 94 725 81 138204 141560 144707 1684W 178901 löijssr JöWiu

20.000 zł. oa nr, 152156
15.000 zl. na nr. 61595
10.000 zl. na nr. 3960 144819.

2.000 zl. na "ar/Swi ä*®? 60245 64358 11310 
77737 88113 108553 114762 «48519 161319.

1,009 zl. na Bf. 16381 16807 27008 29444 32548 
33488 38461 43062 53617 53727 82473 8688 88174 
95776 103343 109180 109302 138021 129602 131392 
138204 141560 144707 168499 178961 .181289 185010DA 1AA viM-m*

i*®
« n w % m%M4 ^ m % m iiaoM
^11408?3S3 616 981 115076 359 409 30 723 903 
116429 53 786 117090 92 99 427 64 572 9323n 
118277 334 493 527 650 958 119341 50 891 120377 
401 37 $7 753 121017 106 83 258 614 634 8' 982 
122043 101 31 78 482 617 828 123090 370 :24196 
779 845 125757 127070 101 55 700 930 128224 57 
70S 44 129339 79 693 96 130184 318 923 131187 2o4 
351 469 507 786 132019 36 78 98 290 133161 99 442 
691 667 134286 739 40 89 135100 237 629 974 156103 
994 137192 224 699 896 918 57 135224 33 327 57 
421 522 845 139294 440 598 619 140451 141302 23 
811 54 112151 306 586 143027 141 251 354 715 
144063 83 107 64 91 217 453 33 67 605 45 72 899 
145150 234 69 326 665 75 705 943 92 146296 324 
495 551 709 959 147143 383 148031 171 312 559 612 
879 149224 324 582 650 69 92 _ „

150064 234 632 857 151438 549 715 53 152204 49 
342 535 815 154134 207 23 440 534 846 155275 376 
530 644 156161 227 33 562 601 157083 438 55 63 

.138929 159585 660 77 160045 ‘05 93 345 490 517 
685 161110 31 462 502 644 787 807 88 162093 296 
318 26 59 745 860 163010 101 .294 483 719 960 
164322 780 922 165157 445 727 888 911 166060 440 
639 976 167024 131 61 240 368 630 794 504 168045 
114 28 490 89! 883 169321 805 170171 516 702 35 
171215 438 512 173040 281 639 908 173281 430 540 
675 840 174387 436 56 507 980 175133 269 577 958 
1776711 177128 348 5» 815 178318 25 402 51 04 
664 179268 430 55 85 508 803 908 88 i 80113 355 
661 762 813 181193 415 865 182122 418 533 968 
183521 756 860 78 184041 901 84 185435 604 980 
18628 6469 565 755 187022 <03 584 188096 166 259 
376 603 17 900 189373 555 190581 85 907 191225 
592 802 1.92063 161 511 193046 63 373 594 628 46 
784 194027 310 48 812 906 51.

KOLEKTUR* ANTONIEGO EOERA wypłaci n 
m wszelkie wyzraee. Ufzedewa tabela lest aids 

U mlclKł lwi»«!» dp PTKirzealł-
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H U MOR i SATYRA
Trudno wybrać.

Spotykają się dwie studentki.
— Słuchaj, Marysiu, — mówi jedna do dru-

Ireny) (z Łodzi). 16,35 Muzyka fortepianowa na 
4 ręce. Wykonawcy« S. Dobry szycha i Ł Rosen-

.......... .............................. ...... __ baum. 17.00 Powszechny Teatr Wyobraźni« Słu-
giei — nie wiem co począć. Czy słuchać medycy chowisko T. Kańskiego p. t. „Jak Jasiek o Pyr*
ny i zostać doktorem, czy też wysłuchać medy- tołową dusyckę z diabłami tańców ał,f, Muzyka
ka i zostać doktorową?.,. Cz, Halskiego (ze Lwowa), I7J0 Przemówienie

W biurze. posła Edwina Wagnera — przewodniczącego Spo
— Pandę dyrektorze, panie dyrektorze — j łecznego Komitetu Radiofonizacji Kraju. 17.35 

skarży się maszynistka dyrektorowi — pan Reportaż z „Dnia Propagandy Rädta" w rtotiey.
i — opera w 1-nym akciebuchalter usiłował mnie pocałować.

— Proszę mi nie przeszkadzać — oburza sie 
dyrektor — niech pani zrozumie, że ja mam za 
dużo spraw na głowie, bym mógł wszvstko sam 
załatwiać.

Szczery kelner.
W barze gość zapytuje kelnera:
— Co tu macie dobrego?
— Charakter, proszę pana.

Sąsiedzkie ploty.
— Podobno pani córka powiedziała, że moi: 

córka jest taka stera, że mogłaby być jej matką? 
. — Ale gdzie, pani Kupszowa, moja córka mó­
wiła tylko, źe jest taka młoda, że mogłaby być 
córką pani córki.

Mogło być górze).
Kobn I Rap pa port przyjechali do małego mia­

steczka niemieckiego. Przechodzą kolo łaźni 
miejskiej. Przed wejściem wisi kartka z napi­
sem: „Żydom wolno kąpać się tylko w ponie­
działki i czwarki".

— Mogło być gorzej! — odzywa się Kobn.
— Jakto?
— Gdyby było napisane: „Żydzi muszą ką­

pać się w poniedziałki i czwartki!“
Fachowiec. o

Grupa turystów wybrała się z przewodnikiem 
na wycieczkę w góry.

— Powiedzcie mi gazdo — spy a! ktoś -• zna­
cie wy się fta pogodzie?

— To sii 
pada.

Nerwy?
— Jak się parni podoba nowa koleżanka?
— Strasznie nerwowa. Ledwo siądzie przy 

maszynie, już się bierze do pisania.

CO USŁYSZYMY DZIŚ PRZEZ RADIO?
NIEDZIELA, 30 MAJA.

St. Moniuszki. Transmisja r Tea
w 1-nym i 

lańru na wyspie 
Łazienkach. 19,30 „Na Dzień Matki“, pogadam- 

' ' Kuczawa. 19.35 Utwory skrzi

■
prof, L Urstcin. 21 
instrumentach (płyty). 20.40 Przegląd polityczny. 
20.50 Dziennik wieczorny. 21.00 Wesoła audycja.

I bo**# omnMune* «gioiew• >m«. BfifflitiBf
Elpńrn/tiMUflKiC GROSIKI WOM i

(Mu . NlfMŃO-■ NWVOI'»* M

ibejda-Sumii 
>ianie prof.

się wie, teraz na przykład to deszcz

fortepianie j 
domości dzii

u Z
Sennika wieczornego, komunikat 

teorołogiczny i przegląd praey.
PONIEDZIAŁEK, 31 MAJA.

6.30 Pieśń majowa z Wieży Mariackiej.z Wieży
Gimnastyka. 6,50 Muzyka z płyt, 
poranny. 7.10 Parę in forma cyf. 7.15 Audi 

:b. 7.35 Muzyka

_ opowiadanie Żygm. Kaczkorążankę" — opowiaxh
22,00 Recital śpiewać 
Pr*v fortepianie prof.Przy tortepH 
5 płyt. 22.50 Ostał

czy Flory Moulaert- M
' L. Uretein. 22,35 Muzyka

..i.4.«n//>ń A-rlttnniUa wie-

IÄ«,
rka

czomego.
wiadomości dziennika i 

komunikat meteorologiczny i przegląd

SZARADA SYLABOWA Nr. 566.
Ułożył .Balot".

Z poniższych sylab ułożyć 12 wyrazów, we­
dług Dodanego niżej znaczenia. Pierw sze stery 

_ .... . tych wyrazów, czytane z góry na dół dadzą pse- 
iadomości udenim sławnego pisarza polskiego, ktorege 2o 
ietiią — | rocznicę śmierci niedawno obchodziliśmy.

eci starszych (ze Lwowa); 16.15 ka — ka —kin — la — la — lam — hn —
Pieśni regionalne z Polesia w wyk. chóru szkoły, — łu — tia — na — nam - - ne

tchnej w Dawidgródku. 16.45 „500 Jat poi-' _ 0 — pa — pe — ran — ran — re — re --riendla szkół, 8.10 „Ciągnienie miliona“. Transmisja powszechnej w Dawid gródku. 16.45 „500 lat poi-, __ o — pa
z gmachu Dyrekcji Loterii Państwowej. .11,30 sklej gościnności" — felieton — wygł.St. Wa-!_ ro __ Sie— som — sy — Sty — sus — ta — 
Audycja dla szkół; a) „W krainie zorzy polarnej“ sylewski (z Poznania).

PRZEGLĄD MODY

8.00 Sygnał czasu i pieśń majowa z Wieży Ma­
riackiej w Krakowie. 8.03 Dziennik 
Audycja dla wsi; 1) „Gazetkg

ziennik poranny. 8,15 
:ka rolnipza", 2) Mu­

zyka z płyt, 3) „Przednówek a Kółka Rolnicze" 
poe*damka — wygi. inż. WJad. Świeży ńsk' 9.00 
9,00 Transmisja nabożeństwa z kościoła Św. Krzy­
ża w Warszawie. Kazanie wygi, ks. prałat dr. T, 
Jachnnowski. — Po nabożeństwie ok. 10.30 — 
L „J. S. Bach” — Nowe nagrania (płyty). U, Fra- i 
gment uroczystości poświęcenia sztandaru Gim-!
nazjum 
szawie, 
wajów i pod dyr, L

Rozdrożu,mermana. Transm, Z F 
Sygnał czasu $ hemał z
Warszawie. 12,03 Wielki poranek rozrywki/« y.
Wykonawcy: Mała Orkiestra P, R, pod dyr. Z, forze suknia
Górzyńskiego, M. Kar w o __
Transmisja z cukierni „Bagatela", W prze 
13,00 Przegląd kulturalny, 14,00 Orkiestr

rska(|T,

Placu na Rozdrożu, 11 
Wieży Ratuszowej 

ek rozrywkowy, 
pod dyr. Z,

Olsza i inni,
;erwie ok,

gląd kulturalny, 14.00 Orkiestra Marka Jaśniejsza strona w 
Webera i Reginald Fort (organy Wurlitzera) — dzie kamizelkowym, 
(płyty). 14.10 „Wszystkiego po trochu" — audycja 95 cm. szerokości, 
dla dzieci, 15,00 Audycja dla wsi: =1) „Przegląd 22519- Oto szyku" 
rynków produktów rolnych", 2) „Pieśń i muzyka płótna lub lekkiej wełny 
ludowa" — audycja słowno 
dzieży wiejskiej w oprać, K.

poäadieka — wygt. też. Or, Centkiewicz, b) Mu. 
yka z płyt. 11.57 Sygnał czasu I hejnał z Kra- 
Iowa. 12,03 Dziennik południowy. 12,15 „Zielar­

stwo w Polsce" — pogadanka dla gospodyń wiej­
skich M, Chrzanowskiej (ze Lwowa), 12,25 Orkie­
stra maodolinistów „Sempre Vivo" pod dyr, Z.
Szymborskiego (z Poznania). 15,45 Wiadomości 

ariackiej. 6.33 gospodarcze. 16,00 „Nieco o ryżu ze śmieta^ —
7,00 Dziennik więcej o ryżu bez niej" — pogadanka dr. Wład. 
i Audycja dla Filara dla dzieci starszych (ze Lwowa); 16.15 

dyt, 8.00 Audycja Pieśni regionalne z Polesia w wyk. chóru si 
’■ “ **" —w Tl a, wid gródku. 16.45 „500 lat

' 'ieton — wygi. St. wa-;_ro„ sie—___
.00 Koncert solistów, —'j {a   ta — ta — te—to—ty—uf—we—wic/ —zu.

Znaczenie wyrazów: 1. Malarz włoski na dwo 
rze Augusta III, 2. Nauka o ludach, językach i li­
teraturach- wschodnich, 3. Pałac paniesk. w Rzy­
mie, 4. Jeżyk międzynarodowy. 5. Herb Wn-sza- 
wy. 6. Wynalazca lampy naftowej, 7. Mityczna, 
sławna szvbkobiega-ezka z Beocji. 9 Lektyka w 
Indiach i Chinach, 10. Długi drzewiec, zakończo­
ny ostrym grotem, 11. Postać z Ouo Vadis". 12 
Lurtatyztn. , ,

Rozwiązanie szarady Nr. 566 należy anad- 
syłać do dnia 26-go maja, przy czym uprzejmie 
prosimy o zaznaczenie na kopertach, że zawiera 
rozwiązanie szarady.

Przy nadsyłaniu rozwiązań prosimy dołączyć 
poniżej zamieszczony kupon.

ptjjoon szarady sylabowe' 5561
Rozwiązanie szarady Nr. 565.

„M A J Ó W K A
Trafnych rozwiązań szarady nr. 565 nadesłało 

22 osoby.
Nagrody droga lodowania otrzymują PP : I — 

Ludomir Michał Starzyński, ul Dąbrowskiego 19. 
Il — Z. Reterska, Aleja 53, III — Józer Knapik,

.................. _ , . kolorów. I ul. Spadzista 18.
Ulubiom-e jest zestawienie; brooiżowy-niebieski, szarirowy-burszynowy, czar Wymienione powyżej osoby proszone sa o 

l.rzystego jedwabiu sztucznego. Modne bolerko przybycie do Redakcii naszego pisma OH Aleja

Nowe komplety odznaczają Się specyficznym zestawieniem 
„ttbion-e jest zestawienie: brómżowy-mebieski, szarirowy-burszy 

Cy-r ny-rózowy. l.rzystego jedwabiu sztucznego. Modne
1.571 ślicznie wygląd-aia smukłe i młode w luźnych ’ jest z tyłu poszerzone wachlarzowymi

i krótkich bo lenkach, z pod których wyglądają Potrzeba: 3,25 m. mater, jednolitego, 1,25 ni. 
bluzeczki natomiast pełniejsze parnie ubiega do- mater, wzorzystego po 95 cm. szerokości, 
brze suknia z żakiecikiem z dwustronnego ma- 22529, Młodociana suknia z szkockiego iedwa- 
tedajłu. bm do prania, do zapinania z przodu. Ozdobą

22526. Spacerowa suknią w rodzaju kostiumu, test proste i skośne ustawienie kratki. Potrzeba: 
Jaśniejsza strona odwrotna widoczna na wsa- 5,15 m, mater, po 89 cm. sierot.

" ' wyszy-

welny

Potrzeba: 4 m. mater W u

Oto szykowny kostiumik 
i muzyka płótna lub lekkiej ‘ .

-muzyczna dla ml o- Kołnierzyk i pasek sukni z materiału

32415. 
tych ręka1

wiosenny z rozmaćtyci 
dwóch kolofach. nadaje się

_________ . .............. .. _ ...itęciału żakietu.mater.
atrza, 3) „Naijbliż- Potrzeba: 1,85 m. mater, na suknię, 1,50 tn.
’a" — pogadanka mater, na żaJcie po 130 cm. szerok. na przybra-

gadanka roi- nie 40 cm. po 80 om. sz. ’ !>oa szyją, rotrzeoa: 4,rfö m. mater,
uzyka ludowa 22523. Wiö&etnmy kostium z jednolitego i wzo- 40 cm, gładkiego po 80 cm. szerok.

po 89 cm. sz
Luźny ten żaJklet o raglaito-wo 

rękawach z jasnej wełny nadaje 
laótych sukien. Potrz.: 2.85 m. mater, ’wełny 

ię do rozmaitych sukien. Potrz.: 2,85 m. 
:t.

32192. Suknia o szerokim karczku do zapi­
nania z przodu. Można ją też zapiąć wysoko 
pod szyją. Potrzeba: 4,35 m. mater, szkockiego

sr 52) celem odbioru, nagród.

BINOKLE t oknlary ze szkłami najlepszych fa­
bryk, śo16Ip dostosowane pod hic recept op oko- 
Iłstńw. ŁOBNFTTKI pniowe, ba roroptry. termo­
metry pokojowe I lekarskie. APARATY foto- 
*rafle*ne znanych firm. klisze, papiery, błony. 
Wyroby stalowe. Latarki elektryczne, żarówki, 

baterie, poleca

It. SOCZEK
OPTYK DYPLOM.

CZĘSTOCHOWA, n AI.EJA II - lei. S-S. 
CENY NISKIE

MAX BRAND i W bibliotece zobaczył żonę, córkę i sze­
ryfa, siedzących kolo stolika z herbatą.

— Ładnieś się spisała! — ryknął na 
!córkę. — Na Boga, szeryfie, to pan tu? 
jPan tu, nie przy obowiązku*

— Przy jakim obowiązku?
| — Przy jakim obowiązku?! — zagrz- 

— O! O! Mamusia go wcale nie zna.;miał pułkownik. — Tutaj łotr odważył 
On mnie nie namawiał. Przeciwnie, Ma- ] się porwać na... Człowieku, jak możesz 
gał, żebym została. Błagał! Ja sama się - pytaó, co jest twoim obowiązkiem? 
uparłam z nim jechać. On ciągle chciał, | — Nasz przyjaciel Consaivo — rzekł
■żebym zawróciła. Mamusia wcale go niej szeryf, gładząc się ostrożnie po wielkim

Pogromca
Przekład z angielskiego,

zna. Wcale, a wcale!
— Niezwykły człowiek, bardzo skom­

plikowany — rzekła z prostotą pułkow­
nikowa. — Ja go nie pojmuję, Tyle tyl­
ko mogę powiedzieć, że go się okropnie 
boję. Szeryf również. Co się tyczy namo-

sińcu na czole — znajdzie przełęcze zam­
knięte. Rozesłałem telegraficzne ostrze­
żenia i jeżeli nawet zrzuci perukę...

— Perukę! — krzyknęła Mary.
— On ma czarne włosy — objaśnił 

spokojnie szeryf.
wy, to Felipe ogranicza się do wpływa-j _ Odrazu widziałem, że w jego wy- 
nia na ludzi, żeby sami siebie p rzek on y- glądzie jest coś nie tego — oświadczył 
wali. Czasami to dobry sposób. No, ale pułkownik. — Czułem, doprawdy czułem, 
rzecz w tym, że baliśmy się, żeby nam Dlatego nie miałem do niego zupełnego 
cię nie zabrał. I rzeczywiście o mało nie zaufania, 
zabrał.

Chciałabym zostać sama — rzekła 
sztywno Mary,

— Jak wolisz. Chociaż, czy nie było-

— Tatuś jest niesprawiedliwy! — za­
wołała Mary. — Co tatuś mówił do nie­
go jeszcze dzisiaj?

— Namowy i nalegania kobiet — rzakł
by sprawiedliwiej, żebyśmy omówili tę pułkownik, zapraszając szeryfa ruchem 
sprawę wszyscy razem? Powiemy ci ręki do swego stronnictwa — przemie- 
wszystko, co wiemy. Możesz nas ganić nią każdego człowieka. Nawet Samson 
za nasze postępowanie, aie może i jemu'nie dałby im rady. 
znajdziesz coś do zarzucenia. Czy nie le-1 Rad z frazesu, uniósł w górę ramiona, 
piej będzie omówić wszystko szczerze i' patrząc na rodzinę srogim wzrokiem, 
otwarcie?

— Ja się nie boję — oznajmiła pa­
nienka, wstając wyniośle z krzesła, 

r XXXV.
Pułkownik szukał wyjścia z mgły. — 

Najprzód biegał przed domem, wydając 
rozkazy stajniom i szopom. Potem, usta­
wiwszy kowbojów w szyku bojowym, ka-

— Od początku czułem, że temu czło­
wiekowi nie można ufać. Interesujący, 
owszem, ale na tym koniec — i —

— Wychodzę — oznajmiła Mary, wsta­
jąc. — Nigdy nie słyszałam takich — 
takich...

Nie znajdując odpowiednio piorunują­
cego słowa, wybiegła do hallu i już ze

za nią do drzwi i stanął w progu, chwie­
jąc się w dwie strony, niepewny czy wró­
cić do żony, czy ścigać córkę.

— Lidio, ona jest w okropnym stanie. 
Jeszcze sobie zrobi co złego!

— Najprędzej się popłacze — rzekła 
pani Mackay. — Kobiety lubią płakać.

— Ona moja córka — oświadczył puł­
kownik — i jako moja córka umie dzia­
łać. Przecież chciała uciec, moja córka 
dała się wykraść meksykańskiemu obwie­
siowi! Na Boga! szeryfie, jeżeli się to 
rozejdzie między ludźmi!...

— Na to nie ma rady — rzekł szeryf.
— Pan żartuje! Jeżeli tak, to każę 

Consalva rozerwać dzikimi końmi!
— Niewiadomo, czy on się naprawdę 

nazywa Consalvo.
— Co? Więc on nie pochodzi z rodu 

Consalvów?
— Z jakiego rodu on pochodzi!... Wy­

stępował jako Consalvo, Gregg, Tomason 
i t. d. Trzebaby mądrego detektywa, że­
by odkrył, jakie jest jego prawdziwe na­
zwisko. Zmienia je, jak mowę, stosownie 
do potrzeby.

— O! — sapnął pułkownik. — Więc 
on mówi po angielsku?

— Ba! Jak profesor kolegium. Po 
francusku, hiszpańsku i niemiecku tak 
samo biegle. Może uchodzić dowolnie za 
Niemca, Hiszpana, czy Francuza, To sa­
mo jest z jego specjalnościami. Umie się 
włamać do kasy, umie oszukać w karty. 
Mistrz w każdym zawodzie, gotów pod­
jąć się każdej nadarzające się roboty. 
Jednym słowem wszechstronny prze­
stępca!

— A łajdak! Skończy w więzieniu — 
zawyrokował pułkownik. — Chyba nie 
uda mu się ujść?

wa. Njm tu wyruszyłem, rozesłałem lu­
dzi na wszystkie strony. Do patroli przy­
łączyło się wszystko, co nosi broń. Con­
salvo się nie wymknie.

— Mam nadzieję, że się wymknie — 
wtrąciła żarliwie pani Mackay. przymy­
kając oczy. — Mam nadzieję, że wypro­
wadzi wszystkich w pole! życzę mu po­
wodzenia!

— Lidio! — przeraził się mąż
— Nie dlatego, że jest bandytą, a dla­

tego, te był stworzony na wielkiego czło­
wieka.

— Głupstwo! — fuknął pułkownik. — 
Ty się znasz na charakterach! Zostaw 
takie rzeczy szeryfowi — i mnie.

Nie odpowiadając, pułkownikowa na­
chyliła się pieszczotliwie nad Okrusz­
kiem, który wpadł do pokoju.

Znana wybuchło w domu zamieszanie 
innego rodzaju. Przyszła mianowicie od­
da wna oczekiwana denesza od guberna­
tora. wpraszaiącego sie na gościa do puł­
kownika, celem omówienia pewnych 
spraw.

Pułkownik wiedział, że ..pewne spra­
wy" dotyczyły praw wodnych, których 
nabycie umożliwiłoby mu zbudowanie 
grobli na rzece, płynącej przez dolinę, 
nawodnienie ogromnych, nieurodzajnych 
obszarów oraz zdobycie olbrzymiego na­
pędu elektrycznego.

Z* tych to powodów popierał młodego 
Tarbella na stanowisku gubernatora i 
chodziły słuchy, że bez jego pieniędzy, 
kandydat nie zwyciężyłby żadnwm cudem. 
Teraz objeżdżał stan, badainc komunika­
cję wodna i lądową i z kolei zbliżył się 
do ranczy Mackay‘ów. Wszystko musiało
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